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Sależytosć należy naprzód nadsyłać przekazem pocztowym.

Kontrola, m ocarstw .
Rezultatem konferencyi hr. G o ł u c h o w -  

* k i e g o  z hr. L ? m b s d o r f e m  w Miirzsteg 
była nowa nota, doręczona rządowi tureckiemu, 
^  której zapowiedziano ścisłą kontrolę obu mo­
carstw nad sDosobem przeDrowadzema zaleco­
nych dawniej Turcyi reform a zarazem żądano 
wy nagród zen-a szkód, jakie ludność macedońska 
Poniosła wskutek walki wojska tureckiego z po­
wstańcami W prasie europejskie] wywołała ta 
ogólnikowa, nota pewne rozczarowanie, gayz 
spodziewano się po konferencyi obu ministrów 
bardziej stanowczych krokóvv. Z tem większem 
zapewne zadowoleniem powita teraz opinia Eu­
ropy drugą notę obu mocarstw do T urcyi. do­
ręczoną Wielkiej Porcie w dniu 22  b. m., a 
Uwierającą szczegółowo sformułowane żądania. 
Te żądania bowiem mogłyLy rzeczywiście, je­
żeliby ściśle wykonane zostały, wpłynąć uspo­
kajająco na wzburzoną ludność Macedonii, a 
Lawet zapomedz dalszemu rozlewowi krwi, na 
turalnie tylko w razie, jeżeli przywódcom po­
wstania chodzi jedynie o polepszenie losu ln- 
oności chrześcijańskiej tej dzielnicy, a nie o 
dalej sięgające cele polityczne

Nowa nota składa się z dziewięciu punktów, 
z których pierwszy określa bliżej istotę kon­
troli mocarstw, dalsze zaś dotyczą rozszerzenia 
a&wniej już zaiecauej ąkcyi reformowej,

Z pierwszego dowiadujemy się, że celem wy­
konywania kontroli nad władzami lokalnemi 
maja być ustanowieni przy tureckim general­
nym inspektorze H i 1 m i - baszy specyalni a- 
g e n c i  c y w i l n i  Austro-Węgiei i Rosyi, któ­
rych zadaniem będzie zwTaeać mu uwagę na 
potrzeby lndności chrześcijańskiej, wskazywać 
La n a d u ż y c i a  władz tureckich i donosić 
swoim rządom o wszyslkiem, co się w kraju 
dzieje. Jako organa pomocnicze tych agentów 
Jiają być zamianowani sekretarze i dragomani, 
którzy jeździć będą po kraju i przyjmować 
prośby i zażalenia ludności. Manuaty tych a- 
gentów obowiązywać będą przez lat dwa. —
1 ureya ma zapewnić im chętną pomoc ze stro­
ny swych organów wykonawczych.

Drugi ustęp noty dotyczy reorganizacji 
Ż a n d a r m e r y i  t u r e c k  ej .  Ponieważ u- 
chwalone dawniej przydzielenie jej kilku ofi­
cerów szwedzkich i belgijskich nie wydało 
spodziewanego rezultatu, żądają mocarstwa te­
raz następującej reformy: Naczelna komenda 
lad żandarmeryą w objętych powstaniem wi- 

lajetach ma być powierzona genei aiow1 c u- 
d z o z i e m s k i e m u  w służbie tureckiej; jako 
organa kontrolne oraz jako instruktorzy i or­
ganizatorzy w poszczególnych okręgach dodani 
in; będą oficerowie m o c a r s t w ,  którzy w ra­
zie potrzeby mogą żądać przydzielenia im pe­
wnej liczby oficerów a nawet p o d o f i c e r ó w  
c u d z o z i e m s k i e  n.

_ądan.e to oznacza więc nie mniej, nie wię­
cej jak zupełne wyjęcie żandarmeryi z pod 
władzy tureckiej.

Ważnym, może najważniejszym "ig wszy­
stkich jest następny postulat noty. Żąda on, 
ażeLy po uspokojeniu kraju rząd turecki z mi e ­
n i ł  t e r y t o r y a l n e  g r a n i c e  o k r ę g ó w  
a d m i n i s t r a c y j n y c h  w d u c h u  r a e y o -  
L a l n i e j s z e g o  u g r u p o w a n i a  p o s z c z e ­
g ó l n y c h  n a r o d o w o ś c i .  — Równocześnie 
ina być przeprowadzona reorganizacya urzą­
dzeń administracyjnych i sądowych, do któ­
rych . c h r z e ś c i j a n i e  m a j ą  o t r z y m a ć  
d o s t ę p .

W celu zbadania i ukarania popełnionych 
podczas powitania zbrodni mają być utworzo­

ne osobne komisye śledcze, złożone z r ó wn e j  
liczby chrześcijan i mahometan. W komisjach 
tych zasiadać będą także konsulowie Austryi 

Rosyi.
Dalej żąda nota, celem umożliwienia powro­

tu zbiegów macedońskich do wsi rodzinnych, 
wyznaczania specjalnych kwot na wynagro­
dzenie poniesionych szkód i odbudowanie zni­
szczonych p r z e z  T u r k ó w  kościołów, szkół 
i domów. I nad rozdziałem tych kwot czuwać 
mają konsulowie austryaccy i rosyjscy. Chrze­
ścijanie, którzy wskutek gwałtów wojska tu ­
reckiego i baszybożuków utracili swe mienie, 
mają być na przeciąg roku zwolnieni od wszel­
kich podatków.

Nota kończy się stanowczeui żądaniem zu­
pełnego usunięcia b a s z y b o ż u k ó w  z w o j ­
s k  a i bezzwłocznera przeprowadzeniem zaleco­
nych dawniej reform.

Reformy te mogłyby rzeczywiście wpłynąć 
uśmierzająco na stosunki w Macedonii, gdyby 
ściśle wykonane zostały. Wszystko zależy te­
raz od tego, czy oba mocarstwa zdobędą się 
na e n e r g i ę ,  aby zmusić Wielką Portę do 
zastósowania się do ich woli. Turcya bowiem 
zamierza s t a w i a ć  o p ó r .  — Jak  donoszą z 
K o n s t a n t y n o p o l a ,  obiegają tam pogłoski, 
że po długich naradach w Ildiz Kiosku uzna­
no trzy pierwsze żądania, a więc co do kon­
troli i reformy żandarmeryi z a  n i e  n a d a j ą ­
ce  s i ę  do p r z y j ę c i a .  Potrzeba więc bę­
dzie silniejszego nacisku, aby opór j e j  z ł a ­
ma ć .

Z Belgradu list drugi.
Beigrad, 23 października.

Siedzę w redakcyi „Ślobodnej Sztampy11 
(Wolnej Prasy), młodego, radykalnego dzien­
nika, w oryginalnym rzeczywiście lokalu, lo  
w wynajętym od ulicy sklepie. Główny reda­
ktor zajęty — ko rek tą , grzecznie mnie prze­
prosił i oddał w opiekę koledze od polityki 
zagranicznej. A ja właśnie chciałem pomówić 
o stosunkach serbskich, nie zagranicznych...

— Jak  widzę, u was wszystko radykalne 
lub postępowe; z jakąż partyą wiedziecie wal­
kę, skoro nie macie ani konserwatywnej, ani 
klerykalnej?

— To, co się gdzieindziej razywa krótko 
postępowe, to n nas przybiera nazwę radyka­
lizmu. Z rozmaitych jego odłamów powstały 
obecnie dwa stronnictwa wybitne, t. zw. fu- 
zyoniści z kilku partyj i skrajni. Postępowi i 
liberali stoją od nich nie daleko, ale są dro­
bne różnice, których kilku słowy nie można 
określić.

— A więc walczą ze sobą te stronnictwa?
— Tak, ale przedewszystkiem walczą z rzą­

dem.
— Chociażby on wyszedł z łona stronni­

ctwa?
I to się zdarza, bo nigdy rząd cały nie re­

prezentuje stronnictwa jednego.
— W idzę, że tego łatwo nie zrozumiem. 

Radbyrn wiedzieć, czy i jakie ma w państwie 
sympatye król Piotr?

— Sympatye rosną z dnia na dzi <ń. Król, 
jako król z woli narodu na tem stanowisku 
postawiony, wie, że tylno pozyskaniem sobie 
szerokich warstw może się utrzymać na tro ­
nie, a jako dobry patryota, nie chciałby Ser­
bii narażać na nowe przewroty. Popularność 
jego jest wielka, niemal równa jego niezwy­
kłej skromności i prostocie. Możeby nawet 
zdało się więcej jakiegoś blasku majestatu,

wszak prostaczkom to imponuje, ale nasz król 
czuje się najszczęśliwszy w zwykłem ubraniu; 
un.form go nawet krępuje.

— Czy mu towarzyszą również sympatye 
dworów zagranicznych?

— To jest kwestya, której rozwiązanie na­
leży jeszcze do przyszłości. To wiadomo, że 
R o s y a  s i ę  o d w r a c a ,  że zwłaszcza car 
Mikołaj II  ignoruje naszego króla, na co się 
słusznie skarży „NaroJni L ist“ w numerze 
wczorajszym. Jeżeli się zważy, że król Piotr 
wystosował poadańczy list do cara z podzię­
kowaniem za opiekę n„d synami, którzy się 
kształcili w Petersburgu, a mimo to stosunki 
się nie poprawiły, możliwe jest, że r o s y j s k a  
p r z y j a ź ń  o s ł a b ł a  i że z tego powodu 
czekają nas nowo trudności. Wszak nie mamy 
innych przyjaciół, a nieprzyjaciół bez liku... 
I w Wiedniu patrzą na nas z ukosa, skoro 
pozwalają na takie uwłaczanie narodowi serb­
skiemu, iaKicgo się po adresie skupsztyay do­
puściły niektóre dzienniki. Położenie więc nie­
zbyt dobre, przyszłość nie dosyć jasna.

— A jakież stanowisko zajmuje Serbia wo­
bec wypadków na Bałkanio ?

— Cóż my zrobić możemy, skoro silne mo­
carstwa pozwalają na takie okrucieństwa? J e ­
żeli Rosyi nie podobają się obecne stosunki u 
nas, jakże nam się podobać może ta dziwna 
jej obojętność na to wszystko, co się dzieje 
w Macedonii ? Naszą sympatyę dla mordowa­
nych i uciskanych braci mużemy na razie oka­
zy wac tylko przez składki, Które zbieramy 
wszędzie, aby zbiegom i pozostałym przy ży­
ciu ale bez dachu, umożliwić żywot, a odwró­
cić od nich śmierć głodową. Wa s z .

Sprawy sejmowe.
L w ó w , 25 października.

(Z sobotniego posiedzenia feejnm Krajowego. — Komi- 
sya szkolna o dopuszczaniu absolwentów Bzkót realnych 

na uniwersytet).

W azupełnieniu sobotniego naszego sprawo­
zdania nadmieniamy, że Sejm załatwił w myśl 
wniosku rektora Rydygiera, sprawę budowy 
gmachów na pomieszczenie Klinik lwowskich. 
W ty.u celu uchwalono wezwanie do Wy­
działu krajowego, aby ukoń sył w tej sprawie 
rokowania z rządom i aby rząd Wyznaczył od- 
powiedne kwoty zarówno na pokiycie kosztów 
budowy nowych gmachów, jak na pokrycie 
nadwyżki, potrzebnej na pomieszczenie w nich 
kliniki dermatologicznej i okulistycznej.

O z a k ł a d a c h  d l a  o b ł ą k a n y c h  refe­
rował w imieniu komisyi p. Górski. Sprawo­
zdanie kończył szereg wniosków, Które doma­
gały się przeistoczonia głównego budynku i 
wystawienia sześciu nowych pawilonów w Kul- 
parkowie, kosztem 1,185.550 K, zaciągnięcia 
na to pożyczki z funduszu rezerwowego za­
kładu z pokryciem reszty pożyczką krajową, 
oraz polecenia Wydziałowi krajowemu,, aby w 
ciągu roku przyszłego przedłożył Snjmowi pla­
ny i kosztorysy na budowę zakładu dla obłą­
kanych w zachodniej części kraju na 500 łó­
żek. Sla przedwstępne badania w tym celu. 
plany i kosztorysy zaproponowała komisja kre­
dyt 8000 K Wnioski te zostały uchwalone po 
przemówieniu posłów: F e d o r o w i c z a ,  Ony- 
s z k i e w i c z a ,  J a b ł o ń s k i e g o  i ks St o-  
j a ł o w s k i e g o.

Następnie, na podstawie referatu posła Sę­
kowskiego, uchwalono polecić Wydziałowi kra­
jowemu , aby wygotował ustawę o wykonaniu 
robót uzupełniających przj regulacji Wisłoka

i Bielnicy, potoku Jaćm ierz, Jazłowca, Grani- 
cznika i Siedliczki; natomiast odesłano napowrót 
do komisji petycyę Jaćmierza i Posady Ja ć ­
mierskiej o zredukowanie odsetek zwłoki od rat 
pożyczkowych.

O z m i a n i e  s t a t u t u  B a n k u  k r a j o ­
w e g o  referował posoł H. u p K a. Na ten temat 
rozwinęła się obszerna dysknsya, w której za­
bierali głos posłowie: K o l i s c h e r ,  S z a  j e r  i 
S t a p i ń s k i ,  po czem dalszą dyskusję odro­
czono na dzisiejsze, o godz. 10 rano rozpocząć 
się mające posiedzenie.

K o m i s y a  s z k o l n a  obradowała w sobotę 
nad wnioskiem posła R o t t e r a  o dopuszczenie 
absolwentów szkół realnych do stndyów uni­
wersyteckich. Po dłuższej dyskusyi uchwalono 
domagać się uzupełnienia szkoły realnej VIII 
klasą i dopuszczenia absolwentów tych szkół 
do siudyów przyrodniczych i matematycznych 
na wydziale filozoficznym, oiaz, po złożenia pe­
wnego egzaminu wstępnego, do studyów na wy­
dziale medycznym. Referentem w Izbie będzie 
poseł Stanisław T a r n o w s k i .

Wiec przemysłowy.
K ra k ó w . 25 października,

Jako odzew na potężny prąd przebiegający 
obecnie cały kraj, dźwigający i budzący do 
życia rodzinny przemysł, odbywają się we 
wszystkich miastach i miasteczkach wiece, na 
których uchwalane rezolucje i wnioski, służyć 
mają do wskrzeszehia tam, gdzie upadły, a za­
łożenia tam gdzie ich brakło, nowych ogn.sk 
przemysłowych w kraju.

Wczorajszy wiec w Sokole zgromadzi! wiele 
osób interesujących się rodzimą wytwórczo­
ścią. Przybyli też na wiec posłowie do parla­
mentu pp. ar D o b o s z y ń s k i .  dr P e t e -  
l e n z ,  I. D a s z y ń s k i  i W o j t  y g a, kilku 
księży, adwokatów i wiele innych osobistości.

Wiec zagaił prezes oddziała Związku „O wła­
snych siłach" dr C y b u l s k i ,  który w krót- 
kiem przemówieniu streścił cele I zaaanie or­
ganizacji, które mogą i powinny poprzeć prze­
mysł własny, mający do walczenia z potężną 
przemocą obcych kapitałów obcą wytwórczo­
ścią orzemysł ową, zalewającą kraj cały.

Wybrany przewodniczącym wiecu pan W a- 
c ł a w  A n o ż y c ,  powołał na swego zastępeę 
p. Józefa G ó r e c k i e g o ,  na sekretarzy pp. 
inżyniera R o l i  e g o  i inżyniera J. G a ł u s z ­
kę, udzielając głosu do przemów^nia p. Ro­
gerowi B a 11 a g 1 i i, który mówił o ochrume 
przemysłu krajowego.

Mówca dał na wstępie krótką charaktery­
stykę przemysłu, w którym powodzenie jednej 
z jego gałęzi oddziaływa korzystn.e na wszy­
stkie inne. Kraków, podług mówcy, jest pun­
ktem, gdzie właśnie powinien przemysł rozwi 
nąć się nadzwyczajnie, z powodu swego poło­
żenia geograficznego, i dla tego właśnie w Kra­
kowie powinno się rozpocząć najżywszą agita­
c ję  za rozwojom przemysłu. Kraków jest nie­
jako bramą przechodnią, którą przedzierają się 
setki obcych przybyszów, z Krakowa właśnie 
zalewając resztę Kraju produKtam1 obcych a czę­
sto nam wrogich tirm. JeśU więc nie stworzy­
my silniejszego ruchu haadlowo-przemysłowego 
u siebie, popadniemy w ruinę ekonomiczną, a 
za nią pójdzie upadek kulturalny całego spo­
łeczeństwa.

Nie pozostaje nam nic innego, jak zwartą 
falangą iść przeciw obcym firmom, które za 
nasz8 drogie pieniądze rzucają nam liche fa- 
taiaszki, jak Niemcy dzikim w Kamerunie. —

Przemysł nasz walczy jednak z ogromntm i 
trudnościami. Nie mamy ceł ochronnych, ani 
żadnycn takich środków polityczno - finanso­
wych kióremi n. p. Węgry swój przbmysł u- 
czyniły potężnym. Sami zresztą odnosimy się 
z nieufnością i lekceważeniem do własnego 
przemysłu, a czynią to niestety nietylke pry­
watni odbiorcy, ale sam. kupcy polscy. Po­
winniśmy się zapatrywać na Węgry, gdyż 
kraj ten przed laty 30 by! w podobnem poło­
żeniu, co my, a dziś po zorganizowaniu się i 
obudzeniu ducha obywatelskiego, przykładem 
może służyć dla .nnych narodów. — Mówca 
wylicza szereg prodnKtów krajowych doskona­
łej jakości, nad które jednak społeczeństwo 
polskie przedkłada wytwory obce, dlatego że 
obce. Powinniśmy więc po prostu wychować so­
bie pokolenie kupców, przemysłowców i kon u- 
mentów, które za obowiązek będzie uważało 
tylko ewojemi produktami się zadawalniać. — 
Dalej mówca wylicza drastyczno nieraz przy­
kłady lekceważenia przez świat handlowy wy­
twórczości krajowej, która przeciwnie forso­
waną być powinna z całych sił. Wychować 
tez trzeDa i puoliczność, ta bowiem niestety 
zwraca uwagę przedewszystKiem na etykiety, 
biorąc własny, Krajowy produkt wtedy tylko, 
gdy pod obcą, francuską lub niemiecką, ukaże 
się firmą. Trzeba się zerwać więc do akcji, 
która, jak przed laty powstania orężne, dzi­
siaj powinna być powstaniem eKonomicznem, 
z lepszym jednak rezultatem. Głównym czyn­
nikiem w poparciu takiej akcyi powinna być 
młodzież i kobieta, której emancypacja po­
winna właśnie znaleść ujście w dążen.u, aby 
przemysł ojczysty stanął jaknajwyżej. Równ'ez 
solidarnie powinni stanąć w tym względzie u- 
rzędnicy, którzy na wszystkich polach potrzeb 
biurowych powinni dawać pierwszeństwo kra- 
iowej wytwórczości.

Początek już zrobiony, dowudzi tego akcya 
w kraju na rzecz cukrowni w Przeworsku, 
która to akcya odniosła pożądane rezultaty. 
Wyjaśnieniem szczegółowem, jakiego rodzaju 
ma być ta akcya i jaką orgamzaeya fachowa, 
skupiająca się w oddzielnych oddziałach .P o ­
mocy przemysłowej", mówca zakuńczył swoje 
przemówienie, wyrażając przekonanie, ż j  akcya 
ta nie będz.e „słomianym ogniem", ale czy­
nem. zapewniającym nam lepszą przyszłość

Po pięciominutowej przerwie, tensam mówca 
w zastępstwie dra Olszewskiego referował na 
temat cukrown5 przeworskiej. Mówca streścił 
i pizypommal słuchaczom te wszystkie fazy, 
które przeszła fabryka przeworska, dążąca wy­
trwale do tego, aby krajowi zapewnić własny 
cukier. Mówca opowiedział znan^ wystąpienie 
fabryki przeworskiej z kartelu chropińskiego, 
nie chcącej się zgoazić na podpisanie wyioku 
śmierci na siebie. Przeworsk podjął walkę 
z przemysłem zachodnim i za tę waikę naieży 
się mu cześć. Obcy przemysł cukrowniany obniżył 
ceny cukru poniżej kosztów rzeczywistej pro 
dukcyi, aby tylko zgnieść PrzeworsK. Gdyby 
Przeworsk upadł, byłby to na długie lata cios 
dla energii kraju w obronie jego najżywo­
tniejszych interesów. W tej spraw/« angażo­
wany jest honor kraju i narodu; gdy do nas 
dobierają Się obcy z szponami i zębami, to i 
my musimy pokazać zęby! (Brawa i oklaski). 
Poczem przystąpiono do ayskusyi.

P. R y ś ,  fotograf z Krakowa, zaczął swoje prze­
mówienie k ry tyką  akcyi podniesienia przemysłu 
krajowego, zaczętej dopiero z chwilą, gdy akcyjna 
fab ry k a  eufero zobtała ożywioną. Nie tylko cukier 
jest żywotną kwestyą dla naszego społeczeństwa, 
ale jest dożo innych ważniejszych sp raw , jak  np.

M a r y  m i G a*valm vio«.

Plemię Anteusza.
P O W I E Ś Ć .

71 (Ciąg dalszy).
W dwóch oknach na pięterku różowy blask 

iampy rozjaśnił się po pewnym czasie.
Było to znakiem, że w pokoiku Anazi skoń­

czył się seans hypnotyczny; rozbudzony ze 
gLu Romuald przecierał oczy i skronie, uśmie­
chając się z wyrazem zadowolenia i spokoju. 
_ -— Doprawdy — mówił do siedzącej naprze- 

C]w Kluczkówny — nie wiem, jak mam pani 
^zięKować za tę ulgę, Której doznaję. Byłem 
?Lwsze sceptyKiem na punkcie własnej kuracyi 
5 do wszelkich lekarzy miatem uprzedzenie, 

pani pierwsza i jedyna przekonała mute, 
nie m.ałem słuszności. Zdaje mi się teraz, 

•e) pod pani wpływem, wyzdrowiałbym jeszcze 
z,1pełnie. Ciało i dusza stają się pani posłu- 
8zne.

tluczkówn? odpowiedziała mu uśmiechem.
" 7  Tak. rezultat przeszedłby moje oczeki- 

ania — rzekła — nie śmiałabym nawet przy­
b y w a ć  sobie cudotwórczej siły nad panem. 

est to tylko szczęśliwa podatność DańsKich 
erwów, które z duszą nie mają nic wspólne 

j p  Naa uzdrowieniem swojej duszy musisz 
vaL sam pracowac.

Rrzy pomocy pani — dorzucił z Lekkim
ściskiem .

nie za wiele pan się spodziewasz po 
^  - 7- spytała.
' Nie wiem, ale czuję, że mi dobrze z tą

wiarą w panią i że od pewnego czasu jestem, 
jak mechanizm, nakręcany ręką pani.

— Cóż z tego, kiedy mechanizm zepsu y — 
wtrąciła z tym odcieniem złośliwości, która 
wbrew jej woli odzywała się w jej słowach 
tak często, gdy rozmawiała z Romualdem — 
zupełnie, jak w zegarku o pękniętej spręży­
nie — dodała — można Kręcić i kręcić, ale 
to niewiele pomaga.

— Trzeba założyć nową sprężynę — rzekł, 
roześmiawszy się bez urazy — niech mi pani 
tylko wskaże takiego zegarmistrza, a ja się 
do niego zaraz oddam do naprawy.

— Znam tylko jednego.
— Zna go pani?... Gdzież on jest, jak się 

nazywa1 zawołał z ożywieniem, podnosząc 
się z fotelu i podchodząc do niej.

— Nazywa się: wola — a jest w każdym 
cztowieku , który go w sobie odszukać zechee,

Wielkusz westchnął z rozczarowaniem.
— Odsyła mnie pani do majstra, który sam 

choruje. Tak tak! — Majster-wola i majstro- 
wa-wytrwałość, to bardzo szanowne stadło, 
szkoda tylko, źe tak rradko żyje z sobą w 
zgodnej i dobranej parze. Czy pani sądzi, że 
ja  o tem także już nie rozmyślałem dużo i 
często?... Ale co mi z tego!... To zupełnie tak- 
samo, jak z mojemi irteresami majątkowemi; 
wiem, czego 1111 brak, ale nie wiem, co na to 
poradzić i skąd wziąć pieniędzy, aby diugi po- 
spłacać. Wiem, że mam słabą wolę i że mi 
zawsze brakło wytrwałości, ale nie wiem, jak 
wzmocnić jedną i gdzie znaleść drugą Był 
czas, nawet nie dawno, przed spotkaniem z pa­
nią, kiedy mi się nawet odechciało chcieć i 0- 
twarcie przyznaję się pani, że gdybym tak 
był dłużej pozostawiony samemu sobie, byłbym

zatopił się w Nirwanie, jak powiada Trojda-
110W1CZ.

— A teraz? — spytała, wpatrując się w 
niego bystrym i badawczym wzrokiem.

— Teraz jestem , jak człowiek zliudzonj. 
który czuje się rzeźwiejszy, dzięki pani, i któ­
ry przespał newralgię, ale nie może się po­
zbyć myśli, że ona powróci, a powrócić może 
właśnie wtedy, kiedy lekarza nie będzie na za­
wołanie

Założył monokl w oko. poprawił sobie włosy 
na skroniach i spojrzawszy na zegarek, rzekł:

— Jakże to już priźuo!... Co sobie pomyślą 
tam na dole, że tak długo mnie nie widziano- 
Pora roi wracać do siebie!...

Zbliżył się do mej i podał jej rękę ze sło­
wami:

— Jeszcze raz pani serdecznie dziękuję!... 
Nie zapomnę tegc nigdy, że jeśli w życiu mia­
łem kilka chwil bolu i cierpień mniej, to za­
wdzięczałem to pani, panno Joanno, a jeśli mi 
się zdawało, że mogę być silniejszy, to także 
tylko dzięki suggestyi pani. Ja  dzisiaj umy­
ślnie. jak dzieciak, przyjechałem do Tarnawie 
pochwalić się przed panią, że zaczynam być 
pilniejszy i korzystam z nauk, ale, zam ast 
pochwały, dostałem burę i to mi było bardzo 
przy krem rozczarowaniem. Czy uwierzy pani, 
że ja się nawet w głębi mojej naiwnej duszy 
cieszyłem na myśl tej pochwały?... Bo to wpraw­
dzie niewielka rzecz przejeżdżać się wolantem 
po swoich polach i oglądać buraki, ale jak na 
mnie, to dalibóg dowod rerormy. którą mi pani 
zaleca.

Twarz mu się wypogodziła melancholijnym 
uśmiechem i, nie puszczając jej ręki ze swo­
jej dłoni, mówił dalej:

— No, niechże mnie pani teraz choć, na po­
żegnanie, pochwali za to i powie, jak grze­
cznemu uczniowi: „Pamiętaj tylko być posłu­
sznym i pilnym, a przy końcu roku dostaniesz 
dobrą cenzurę!"...

Ona wszelako nie odpowiadała mu nic, tylko 
siedziała, zapatrzona w lampę, i zdawała się 
rozmyślać o czemś innem, jakby ma zważała 
wcale na jego słowa: dopiero po chwil ocknęła 
się sama, potrząsnęła jego ręką z przyjaciel­
skim uscisKiero i, powstając energicznie, rze­
kła

— Ja  panu powiem tylko .edno: „Myśl pan 
o przyszłości i pamiętaj o swoich obowiąz 
kach!“... Biada rozbitkom, co z rąk ster wypu­
ścili!

A potem skierowała się ku drzwiom i do­
dała:

— No. chodźmy na dół, bo co sobu 1 pomyślą, 
że tak długo sam na sam siedzieliśmy tutaj. 
Babcie i lak są okropnie zgorszone mojemi 
nieczystemi praktykami z panem i chcą egzor- 
cyzmować ze mnie złego ducha, którym się 
posługuję. Musisz się pan im poKazac i za 
świadczyć, źe żadnych czarów nie używam!

Zeszli na dół do salonu, gdzie na ich wi­
dok umilkły nagle rozmowy, prowadzone przy­
ciszonym głosem i zakłopotane babun.e pospu- 
szezały głowy, Ue wiedząc, jak powitać Ro­
mualda i jak ukryć swoją ciekawość; rzucały na 
niego z pod oka płochliwe lecz badawcze spoj­
rzenia, ale nie odezwały się ani jednem sło­
wem, dopiero Joasia z właściwą sobie równo­
wagą i przytomnością umysłu ułatwiła im sy- 
taacyę, mówiąc:

— Panie Romualdzie, niech pan stanie przy 
lampie i pokaże się w całej okazałości, czy

się panu co złego nie przydarzyło, bo tutaj 
już obawiano się o pańskie życie w moich rę­
kach'

Wielkosz skłonił się dokoła i, śmiejąc się, 
rzekł:

— Oświadczam wszem wobec i każdemu z 
osobna, że panna Joanna Kluczkówna jest naj­
cudowniejszym lekarzem, jakiego mi się zda­
rzyło spotkać w kraju i za granicą, bo odej­
muje mi ból newralgiczny i uśmierza m.greny 
samem dotknięciem dłoni, które uważam za rę­
ce czyste i błogosławione, godne publicznego 
horda i ucałowania w dowód mojej głębokiej 
wdzięczności.

To mówiąc, ucałował obie ręce JoaDi kilka­
krotnie i przysiadł się do baoci Karkowskiej, 
która mu zaczęła zadawać pytania co do taje­
mniczych i niepojętych dla niej skutków ta ­
kiego „sztucznego snu", który, jej zdaniem, 
musiał mieć związek z lunatyzmem, stolikami 
wirującemi i zamawianiem.

Przypomniała sob:e z czasów swojej młodo­
ści, że znała w okolicy jakąś panię, Która po­
siadała Dodobno „abrakadabrę ‘ i sympatyczne- 
mi środkami leczyła także, ale tylko na febrę 
i ból zębów, co znowu podaafo temat babci 
Starlińskiej do opowiedzt nia kliku cadownyeh 
kuracyj, których była świadkiem za czasów pa­
nieńskich, mianowicie zdejmowania kołtuna 
i odczyniania uroków.

Ciocia Pietrania zapewniała, że wiaziała 
raz na wsi znachora, który z wyrwanych 
trzech włosów określał chorobę paeyenta i to 
taką, na której »ię zaaen doktor nie mógł 
poznać.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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podniet cnie drobnego rękodzieł*. Co zaś do orga­
n izac ji, mającej słnzyc do podniesienia prsemysłu, 
to do olej trzeba wciągnąć najszersze warstw y lud­
ności, a szczególnie lnteresow -nycn, to jezt kap­
ców 1 rękodzielników. Omuwlająe stanowisko prasy 
wubec przemyśla krajowego, p. Ryś dopuścił się 
osobistych wycieczek przeciw naszemu dziennikowi,
0 czem oso Dno piszemy w kronice pt. „Napaść na 
Nową Reformę” .

Dr S z a r e k !  w yjaśniał, dla czego dopiero teraz 
eokler przeworski zjaw ił się w kraju. Jeśliby w przy­
szłości Przew orsk uzyskał żądany kontyngent i przy 
zało do zgndy, to prawdopodobnie cukier i nadal 
nie ducbcdziłby do Krakowa. Mowe* staw ia więc 
resolncyę, żądającą aby nawet na wypadek zgody 
z Cbropinem cukier przeworski miał zastrzeżone 

l prawo dostępu do Krakowa.
P W e i s s ,  właściciel blnra inlcrmaeyjnego, 

l przedstawił braki naszego handlu i za przykład go- 
i dny naśladowania staw iał priadewzsystki«m handel 
< czeski, guzie nrządzeni- kisdytowe i kunkireneyjne 

są pod każdym względem dostonałe.
P  Joaef L i g ę z a  w yjaśnił i udowodnił, że cała 

akcya obecna nie doprowadzi do celu, jeżeli nadal
3 społeczeństwo będzie tak obojętni* odnosić się do 
, polskich rękodzielników. Na dowód przytacza mówca, 
j te  w Krakowie starostwo, przeniósłszy się do no- 
L| guiscbn, sprowadziło nowe meble sa kilkana- 
5 ście tysięcy słr. s . . W iednia, podczas gdy krakow-
4 scy rzemieślnicy giną z głodn

P. Z M i k o ł a j s k i  wykazas, żs nLprswdę prze
* mysł krajowy popiera tylko chłop i robotnik, gdyż
5 cl, co rozporządzają wielkim kapitałem, we wssystko 
3 zaopatrują się za granicą. P  zy w.eikicn ;r te d s ię  
„ biorstwscb budowlanych, gdzie polski rsem leślnlk

mógłby cos zarobić, wszystko rząd oddaje obcym 
firmom do wykonania, bo roprezentaeya n as ia  nie 

3 npomni się o to należycie. Odnośnie lo  tego mówca 
■ k ńcsy postawieniem wnloskn, w którym zgtoma- 

dzenie wzywa władz* riądowe i autonomiczne 
w kraju  tby  wszystki* roboty w Galieyi i dosta 

3, wy oddawały wyłącznie polskim pr**mysłowcni» 
** D rug i wniosek staw ia mowea w tym kierunku, aby 
'  Przew orsk rigdy nie wszedł w układy i  Cbropi- 
; nem 1 do ładnego kartem  nie prsystąpował.
» P . P o p i e J e c k i ,  represeutant fabryki śrnb, 
j nitów i świdrów w Oświęcimiu, który pracował ja  
j kis czas za granica n wielkich firm, stwierdza na 

podstawie własnych sposiraeśeń, te  ów poryw, jaki
> powstał prsed dwoma laty, aby z firmami obcemi,
! szczególnm niemiecKlcm!, Korespondować tylKo po 
1 polsko, obecnie znpsłni* ostał. Najpoważniejsi knpcy 
3 i przemysłowcy polscy, tak ,ak i dawniej, nie u-
1 żywają jęsyka polskiego w kor*spondencyi. Mówca 
h staw ia więo wniosek aby nżywanle ojcsystego ję 
3 zyka w stosunkach handlowych i  obcemi firmami 
”h było głównym warunkiem w obecnej akeyi otraą- 
5 snięcia się z prirm ucy obcego przemysłu
: P. Alfred S z c z e p a ń s k i  p 'ętnujo postępowa­
li nie ezynn ków rządowych, które w« Lwowie. Krs- 
j kowie, Zakopanem 1 w całym kraju, przy wszyat-
> k ich robvtash, naw et w zakresie  sztuk i (głosy: 

W awel!) fo ry tu ją  odcs firmy Co zaś do kw estyi
3* cukrowni przeworskiej, to jeżeli ona żąda, aby 
3 wspierać ją  przez konsumowanie jej produktów, to 
j stwierdzić się godzi, że właściciele je j, którzy u- 
. rządzili ją  kosztem 7 milionów, pieniądze te  dali 

obcym, b itrąe od nich całe urządzenie cukrowni.
’ Wobec takiego postępowania uztaje wszystka I ma- 
3 my w krejn  nie tylko emlgraeyę proletaryatn rol- 
J nego i robotniczego, zle emigracyę fachowych sił 

tectniczDjoh i przemysłowych, gdyż w krajn  nie 
mi dla nieb zajęcia Polski przemysłowiec i polski 
robotnik tą  w rseezywistoścl najtęższymi i najle- 

j piej nkwsliflkowauyini, ale brak w iary we własne 
" siły. brak poparcia, brak technicznych środków u- 
^  trndniają  rozwinięcie się naszego przemyśla. Mówca 
 ̂ nie w formie wniosków, aJ* w formie uwag zuznt- 

j  cza, że należy, aby Binro centralne To w. „O wła 
nych siłach” sporządziło wykaz tyeh zakładów 

3 i iDStytucyj, które są wyłącznie własnemi siłami
2 urządzone Co zzś do ułatwienia kredy tn dla poi 
5 skiege przemysłu i handlu, to należy odpowiednio 
- zreformować banki, które na cele przemyzłowe mo­

gą czerpać z zasobów „L hnderbanku” w W iedniu. 
Zorganizować też należy polskie Tow. budowlane 
które przy projektowanej budowie kanałów oddad 
by mogło nstngi polskiemu przemysłowi i polskim 
robotnikom

P. H o r o s i k i e w i c i  zaznaczył konieczność u- 
rządzania peryodycznyoh wystaw przemysłowych 
z Bwojsslej twórczości.

Poseł D a s z y ń s k i  zaznacza, że wobec pnsfych 
ławe!>. (c gcdiinie 1/ , 8) nie będzie przemawiał, no 
nie zależy ma na tern, aby tylko p Batnglia znał 
stanowisko zorganizowanych robotników wobec o- 
chrony przemysłu krajowego, 

i P. B o b r o w s k i  Imieniem robotników skarży
1 się na nletoieraneyjne postępowanie kapitalistów

1 fabrykantów z robotnikami.
Po odpowiedsi referenta p. B a t  a g 1 i i, który 

oaplerał zarzuty skierowane prieciw  enkrowni prze­
worskiej i dawał fachowe w yjaśnienia co do orga-

* nizacyi, na wniosek posła P e t s l e n z a  zgroma­
dzeni podziękowali prezydyum za przewodnictwo 1 
kierowanie obradami, poczem uchwalono jednogło-

, śnie rezolncye pp M la rła js  tie g > 1 Popleleekiego 
W kiernnkn żądań, aby władze rządowe i autono- 

1 miczno przy robotach publicznych i dostawach ob-
* chodziły się tylko polskimi siłami, oraz aby w ko- 

respondencyi z obcemi firmami używać tylko pol­
e s k ie g o  jęsyka.
I Na tem o godiinie 8 wieczór wiec i&mknlęto.
I _______________________________________________

K a * o x i
L . K r u ó w ,  28 października.

|  N ap aść  na .N o w ą  R e fo -n tę ”. Przedmiotem
■ niegodziwej napaści był nasz dziennik na wczoraj- 

szym „wiecu przemysłowym” w sali „Sokoła” kra-
I kowskiego. Po w tgłoszeniu drugiego referatu  przez
J p. B attaglę, gdy przy*rąpiono do ayskusyi, zabrał

pierwszy głos nieji ki p. Julian R y ś . ,  fotograf z 
K rakowa, i wystąpił najpierw  z ogólnym zarzutom,

I jakoby dziennikarstwo polskie nie popierało dosta
|  tecinie przemysłu krajowego, forytnjąc przed nim
► 1 polecając firm y zagraniczne. Na poparcie zaś te-
1 go gołosłownego zarzntn odczytał p. Ryś z „Nowej
.  Reformy” następującą notatgę, zamieszczoną istotnie
I w rubryce „Ze św iata” w numerze 184 uaszego
■ pisma z 14  sierpnia b. r.:
I  „ReLiama za pomocą portretowych powięssacń
a fotograficznych. Ze strony pruskiej firmy „Paul
■ Domski” w Berlinie, krążą po eałej Galiyi agenci,
I  zbierając na rzecz tej firmy zamówienia. O strzega­

my wszystkich przed tym wyzyskiem pruskim z 
tem nadmienienim, że powiększenia fotograficzne 
Domskyego są I marne i drogie, a krajow a firm a
O. Nowak w W iedniu w spółce z p o l s k ą  f i r -  
m ą, produkuje taniej i znacznie lepiej itd .”

P. Ryś przy tem odważył się twierdzić, jakoby 
„N. Reform a” su zamieszczenie tej notatki, podo­
bnie jak  za każdy inserat, z o s t a ł a  z a p ł a ć  o- 
n a Zn rzucenie tej n i e g o d z i w e j  p o t w a r z y  
na publicŁuem zgromadzenia, wytoczy przedewszyst- 
kiem wydawnictwo naszego pisma p. Rysiowi pro­
ces Bądowo-karny, dawanie bnwiem na tem miejsca 
na zarzut ten odpowiedzi, uważamy za rzecz poni­
żej naszej zostającą godności.

W yjaśnić jedyni* musimy, żs notatka nasza, wy­
żej przytoczona, dotyczyła, jak  to t  je j ty tu łu  wy­
nika, „ r e k l a m  p o r t r e t o w y c h ” , używanych 
lazwyczdj do zagranicznych katalogów, ksiąg adre­
sowych, bioskepów itp., a rorytowała, jak  przecież 
każdy nieuprzodzony człowiek przyunić musi, przed­
siębiorczość p o l s k ą  przeciw p r a s k i e j .  P, Ry­
siowi, który zresztą o poparcie swej własnej p ra­
cowni nigdy się do nas nie zgłaszał, nie podobała 
się już w pierwszej chwili ta  notatka i z uwaga­
mi swojemi przyszedł zwojego czasn do biura n a ­
szej redakcji. A że wygłaszać je zaciął w sposób 
Dursliwy i nieprzyzwoity, odgrażając się, że wypo­
wie je  na pnblicznem zgromadzeniu, pożegnany zo­
stał tek. jak  na to zasługiwał. W czorajsze jego 
wystąpienie, za które zresztą przed sądem karnym  
odpowie, było więc następstwem owego pożegnania.

O zawsze bezinteresownej usłużności redakcyi 
naszego pisma dla przemysłowców naszego m iasta 
i krajn, w ledią najlepiej ci, co z niej korzystali,
» jest ich tylu, zwł szcza z z w o d u  f o t o g r a ­
f i c z n e g o ,  że sąd p. Rysia je s t dla nas zupełnie 
obojętnym. W yrazić tylko musimy ubolewanie, że 
prezydyum wiecu krakowskiego pozwoliło p. Ry­
siowi aa osobiste wycieczki i miotanie zarzutów, 
z to tem bardziej, że redaktor naszego pisma wła­
śni* po ukończenia przez p. B attaglię referatów , 
pozostawiwszy na miejsca sprawozdawcę opuścić 
musiał s ilę i niegodziwej napaści, na jego pismo 
rzuconej, odeprzeć nie mógł natychmiast.

Jubileusz kościoła ŚW. Anny. W kościele aka­
demickim św. Auuy w Krakowie w 200-letulą ro- 
cznieę konsokracyi tej świątyni, obchodzono wezo- 
raj wraz z nabożeństwom na cześć św. Ja n a  Kaa- 
tego. W  uaboieństwie brał udział senat akadem i­
cki, profesorowie w togach i bardzo liczna publi­
czność. Snmę przed południem celebrował senior 
wydziału teologicznego, ks. kan. dr Stanisław  Spis, 
kazanie wygłosił prof. ks. W ładysław  Chotkowski. 
Podczas sumy chór mesk i z tow. orkiestry pod kier. 
p, Niepielskiego wykonał m»zę kumpozycyi D’Ar- 
ehambeana, oraz śpiewał hymuy na cześć św. Jan a  
Kactego.

Posiedzenie Rady miasta odbędzie się we 
czwartek dnia 29 b. m. « godzinie 5 popołndmn.

Z teatru  komnniknją nam: D yrezcya teatru  wy­
delegowała pp. Walewskiego, głównego reżysera, i 
Spitziara, głównego maszynistę, do W iednia na 
przedstawienie głośnego poematu dramatycznego 
Em eryka Mndacha „Tragedyi człowieka” , grywane­
go w Kaiser Jnbilaenm stheathnr. Sataka ta  ukaże 
się niedługo na uassej scenie w ty  h samych deko­
rac jach , w jakich ją  w ystaw iają w W iedniu

Rozpoczęły się próby z 3 aktowej farsy T ris ta ­
na B ernarda „Spraw a M athien” .

Wyuział „Przytuliska” ukonstytuował się. Pr#- 
*e»em wybrano p. W Ł Niewiarowskiego, zastępcą 
p. J . Jordaoa, sekretarsem  dra T  Bednarskiego, 
skarDnikiem p Ed. Klemensiewicza, gospodarzem 
p. St. Koszyka, nadto do wydziału należą pp. E 
J. Chronowski, J . Popowski I ks. A Siedlecki. Na 
członków w spierających przyjęto pp. Ju liusz- Si­
wińskiego, zarządcę cmenterza, ks Józefa Grabow­
skiego, proboszcza w Mlknlińcach, d r Stanisław a 
HasBewicza w Karisbadzic, F ranciszka Jachimowi- 
cza w Kobylanach i J . P.

System oszczędnościuwy poczty krakowskiej. 
P is tą  nam z miasta:

Spodziewaćby zię należało, że w mieście naszem, 
liczącem około 100.000  mieszkańców, o rozgałę­
zionych stosankach z całym światem, poczta, jako 
najważniejszy czynnik ruchu listowego, rozporządza 
odpowi ednią ilością listonoszów, celem należyt go
I punktualnego wypełnienia fnnkcyj pocztowjeb. ja -  
śli jnż na mniej ludnych i odległych ulicach roz­
dzielenie listów i przesyłek powierzonem zostaje 
mniejszej Ilości listonoszów, to przecież w śródmie­
ściu, na najbardziej ożywionych ulicach, gdsie ruch 
hadlowy najwięcej rozwinięty wymaga pnnktnalne- 
go i zwłoki niecierplącego doręczenia przesyłek 
pocztowych, poczta w in teresie szerszej publiczno­
ści odpowiednio siły listonoszów pomnożyć powinna. 
Tymczasem w Śródmieścia, bo na ulicy Floryań- 
skiej, listy  doręczane bywają dopiero około godz.
I I  przed południem przez listonosza dyszącego i 
sapiącego ze zmęczenia, że aż litość zbiera na wi­
dok tego kuryera, który obarczony olbrzymią ilo­
ścią listów ‘ przesyłek, obchodzić mas! największe 
i najruchliwsze ulice, jak  Rynek, Floryańską itd. 
W szystko to jest następstwem systemu oszczędno­
ściowego, który rozpanoszył się w naszej poczcie 
i wykorzenionym być nie może. S tra ty  i szkody, 
jakie z tego powodu dla stron powstają i powstać 
mogą, a zwlajzeza dla adwokatów, są niezaprzeczo­
ne, Możeby dyrekeya poczt zarządziła wreszcie co 
wypada, aby przecież ten niemożliwy stan rzeczy 
jak  najprędzej usunięty zastał.

Krakowski oddział Uniwersytetu ludowego
im. Mickiewicz* rozpoczyna działalność swoją w 
pierwszych dniach listopada. W  roku bieżącym wy­
kłady publiczne odbywać się będą w sali miejskie­
go Mazeam przemysłowego przy ulicy Franciszkań­
skiej. Ponadto syst«matyczne wykłady urządzone 
będą w lokalach stowarzyszeń robotniczych. Inau­
guracyjny odczyt o celach i zadaniach Uniwersyte­
tu lodowego odbędzie się w jednej z większych Bal 
Krakowa. O bliższych szczegółach doniosą afls ze.

Wlec urzędników pocztowych. W czoraj we 
wszystkich większych miastach monarchii odbyły 
się wiece urzędników pocztowych, na k tó1-y nh po­
wzięli oni szereg achwał w sprawie polepszenia swe­
go bytu. Między ionemi wiee taki odbył się wczo­
raj po południu w Krakowie, w lokalu stow arzy­
szenia pocztowców, pod przewoduictwem p. A nto­
niego H e i n r i c h a ,  przy licznym współudziale n- 
rzędników krakowskich i delegatów z prow incji i 
urzędów centralnych z W iednia. —  O stosunkach 
awansowych urzędników pocstowych referował p. 
Heinrich, o zm niejszeniu czasu służby z la t 40  na 
35 oficjał p. Rurek, o urlopach 1 spoczynku świą­
tecznym asystent p Giirsc.hiug, o pregmatyce służ 
bowej p. W iteszczak a o sprawie policzenia lat 
nłnżby nrzędnikom, zatrudnionym poprzednio przy
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ekspedycji, p, Heinrich. R°ferenci użaluli się na 
„sparsystem ” , również i na pocztach stosowany, 
który powoduje niebywałe przepiaeuwanie urzędni­
ków; przepracowanie to, powolny iwans, pragm a­
tyka jłużoowa, nleodpow'adająca w zupełności o- 
becnym warunkom, b ra t  wszelakiego odpoczynku — 
to dola urzędników pocztowych, których niezna­
czna tylko część zdoła przebyć 40-letni czas służ­
by i uzyskać em eryturę. Dalej użalali się re fe ­
renci na parlament, który, m arpany walkami na- 
rodowościowemi, nie  ma ucha dla żaln pocztowców 
Odpowiednie rezolncye. postawione pr^ez referen­
tów, zostały jednogłośnie uchwato^e.

Na wiecu tym przemaw’ali posłowie: Ign. D a­
szyński i W ojtyga, którzy przyrzekli poprzeć słu­
szne żądania urzędników pocztowych w Radzie 
pańscwa. — Zgromadzeni uchwalili po raz ostatal 
nie pomijać Koła polskiego, by nie wymawiało się, 
że nie poparło sprawy, bo s 'ę  do niego me zw ra­
cano "Wiec trw ał godzin 3, skończył się o 7 wie­
czór.

Zebranie urzędników państwowych. W  sobo­
tę  dnia 24  b. m. o godzinie 4  po południu odbyło 
się w sali rozpraw sądu powiatowego cywilnego 
zebranie przeszło 60 delegatów urzędników wszy­
stkich instytncyj państwowych w Krakowie, celem 
omówienia p!ekącej już kw estyi dodatku na mie­
szkanie dla urzędników w Krakowie.

Zebranie zagaił w serdecznych słowach ad- 
jnnkt sądowy, p. T r z n a d e l ,  wskazując na wa­
żność podjętej akeyi. Po wybraniu przewodniczącym 
starszego kom isrrza skarbow ego, p. N i k l a s a  
objęli refera t sprawy oficjałowie sądow i, pp. M a- 
g i e r z  i B i e l e w i c z ,  wykazując ściśle i przed­
miotowo pokrzywdzenie urzędników pod względem 
dodatku na mieszkanie.

R eferaty te, rzeczowo opracowane, ilustrowane 
przykładami np., ze podoficerowie przy wojskn, jłu  
dzy państwowi, woźni, dozorcy więźniów m ają w i ę ­
kszy. względnie taklsam dodatek na mieszkanie 
w Krakowie, jak urzędnicy państwowi —  przyjęło 
zgromadzenie bnrzliwemi oklaskam i.

Po postawienia wniosków przez referentów  
w kiernnkn żądań co do polepszenia bytn urzędni­
ków państwowych, wywiązała się nad niemi zajmu­
jąca dysknsya i wnioski te s małemi poprawkami 
przyjęto jednogłośnie.

W ybranemu kom itetow i, w skład którego weszli 
pp.: dr Bier, adjunkt zakłada dla badania środków 
spożywczych , Knycz, koutrolor pocztowy, Leicham- 
scheider, sekretarz sadowy, Magiera, oticyał sądowy, 
dr P atkiew icz, starszy inspektor podatkowy, R e­
sich, kontrolor pocztowy i Śnieżek, profesor gim na­
zjum  — puruczouo wypracowanie pbtyeyi o pod­
wyższenie dodatku aktywalnego dla nrcęlników  
państwowych, w Krakowie siedzibę mających, wszy­
stkich rang i o udzielenie dodatku drożyżnianego 
urzędnikom najniższych czterech rang, aż do czasu 
zreformowania dodatku aktywalnego.

Po uchwałach tych zgromadzenie zamknięto.
Konterencya nauczycieli »«kół indowych i wy­

działowych tutejszego okręgn rozooczęła się dzisiaj 
zrana nabożeństwem o godzinie 8 w kościele 0 0 . 
Dominikanów, odprawionym przez ks Smolarskiego. 
W  godzinę póżuiej zgromadzili się uczestnicy kon- 
fereiicyi w auli szkoły wydziałowej imienia cesarza 
Franciszka Józefa, gdzie konfereucyę zagaił iuzpe- 
ktor okręgowy, p. Antoni M Kawecki, zaznaczając, 
że rezultaty  pracy nauczycieli i uanczycieiek kra- 
kewskicD są corez wydatniejsze i lepsze. Potem 
nastąpiły referaty , a p. B i e d  e r  przeprowadził z u- 
czniami klasy I  wydziałowej lekcyę wzorową z ję ­
zyka niemieckiego, która wypadła bez zarzntn. —

P. Anna C h r y ś c i ń s k a  i p. S tanisław a J  a 
n u  i z ó w n a  oaczytały jako uzupełniające się opra­
cowania na tem at: „Jakich środków pedagogicznych 
będzie nauczyciel nzywał do - zwalczania kłamstwa 
u dzieci?”

IV referatach objawiło się zgodnie przedstawione 
zapatrywanie, że cale nanczyeielztwo odcznwa smu­
tne zjawisko niedosyć moralnego wychowania dzie 
c i, co dotkliwie ucznć się d a je , że zatem energi­
cznie i skateczuie przeci wd»iałać temu należy.

Zgodzono się na to, że nanczyciel musi dawać 
ze siebie n ieskazitelny dobry przykład, aby zyskać 
sooie przywiązanie dziec i, na które w ten sposób 
najskuteczniej wpływać można. Porozumiewanie się 
z domem uważać należy za bardzo ważny środek 
wychowawczy, który, niestety, w rozlicznych wy 
padkacb jest uniemożliwiony. — Powzięto wreszcie 
liczne uchwały, zmierzające do sknteccnej walki 
przeciw zaniedbanemu wychowania dzieci.

Kradzieże kolejowe. Ja k  się to zapowiada, w li­
stopadowej kadencji sadów przysięgłych, mimo, że 

pierwotnie to było zapowiedzianem , nie przyjdzie 
do rozprawy karnej o głośne kradzieże kolejowe, 
które wyszły na jaw  w początkach czerwca b. r., 
a tak  rozgłośnem echem odbiły się po całym krajn. 
Ju ż  śledztwo było prawie na ukończeniu , już prt- 
knr»torya na podstawie referatu sędzif 30 śledczego 
dra Mai owakiego przystąpić miała do wygotowania 
aktu oskarżenia, gdy przed kilkn dniami wyszły na 
jaw  nowe jakieś szczegóły, które spowodowały właazo 
do aresztowania jeszcze jednego z konduktorów 
kolei państwowych w K rakow ie, Józefa Sredniaw- 
skiego. P raca nad nowem śledztwem zabrzć musi 
kilka tygodni czasn, poczem znuwn upłynie pewien 
przeciąg czasn do pi iwomocności aktów oskarżenia, 
tak, że w najlepszym razie do rozprawy przyjść 
może dopiero w drngiej połowie stycznia rokn p rzy ­
szłego.

Miły lokator. Przed krakowskim trybunałem 
karnym  staw ał dzisiaj 20  la t liczący czeladnik ma­
sarski Jan  Stachyra, oskarżony o kradzież. Młody 
ten człowiek w kwietnia b. r. przyszedł do swe^o 
znajomego Antoniego Kasprzyka, kowala w Podgó­
rza, z prośbą, by na jakiś czas, dopóki sobie nie 
wyszuka stałego mieszkanie, przyjął go n siebie 
na lokatora. Dobroduszny Kasprzak zgodził się, a 
sam będąc zajęty w knżni, dał Stachyrze kartkę 
do swej żony Maryi z poleceniem, aby znajomego 
mu nowego lokatora dobrze przyjęła. Stachyra je ­
dnak wywdzięczył się za gościnność w brzydki 
sposób, korzystając a chwilowej nieobecności M aryi 
Kasprzykowej w mieszkaniu odbił wieko od Jej 
kutra, zabrał z niego gotówkę 4  korony i książe­
czkę Kasy oszczędności miasta Krakowa na 200 
koron, z której natychm iast podjął 10 0  koron, r e ­
sztę zostawiając sobie na „czarną godzinę", W cze­
śniej niż się Ś tachy-a spodziewał przyszła nań ta 
„czarna goaziua”, gdyż wyśledzony, przez policyę 
został aresztowany, a na dzisiejszej rozprawie k a r­
nej Bkazany na 6 miesięcy ciężkiego więsienla i 
zwrot poszkodowanym Kasprzakom kwoty 104 ko­
rony Małżeństwo to zaś na przyszłość prawdopo­
dobnie ostrożniejszem będzie w przyjm owania i go­
szczenia zajomych lokatorów.

Bunt więźniów — przed sadem. Donosiliśmy, 
że orzed sądem w Stanisławowie stanęło 62 wię­
źniów, którzy w więzieniu karnem demonstrowali, 
zniszczyli sprzęty i t. d. W szyscy niemal oskarżeni 
są to zbrodniarze, tak  tw . recydywiści, odsiadujący 
więzienie po raz wtóry lab kilkakrotny. W szyscy 
sta ją  oskarżeni o złośliwe uszkodzenie cudzej w ła­
sności. Sala rozpm w przedstaw iała widok pełen 
smutku i odrszy. W  całym gmachu sądowym roz­
legał się przez 2 dni brzęk kajdan i migał po­
łysk bagzetów żandarmskieb. W iężn;ów sprowadzi 
no pod silną eskortą, złożoną z żandarmów, dozor­
ców i policjantów, skutych do siebie parami, tak- 
samo odstawiono ich do więzienia. Niektórych prze­
wożono doróźkami. Po 2 Ibiowej rozprawie zapadł 
wyrok, uwalniający zupełnie od winy 19 oskarżo­
nych — resztę zaś skazano na karę od 3 do 8 
miesięcy ciężkiego i obostrzonego więzienia.

Straszne morderstwo, z  Mikotajowa nad Dnie­
strem donoszą o strasznym wypadke, który grozą 
1 przetażcatem  napełnił spokojne miasteczko, jak 
niemniej c tłą  okolicę. Oto 22 om. przea wieczorem 
gospodarz H ryń Pańczyszyn, rolnik w Rozwadowie, 
żonaty, dostał nagłego napada szału Na szczęście 
nikogo nie było podówczas w chałupie. Żona bo­
wiem była w poln, a w domu zostało tylko dwoje 
dzieci. Pańczyszyn wziął siekierę i zabił w okru­
tny sposób naprzód 4-letnią córeczkę, a potbm 8 - 
ietniego o jna  i trnpy poukładał w chałnpie na zie­
mi. Po chw'li, gdy sąsiadka przyszła do chałupy, 
zastała Btrrsznego mordercę patrzącego z zimną 
krw ią na trupy. Mordercę odstawiono do sądu w 
Mikołajowie. PrzbsłUobany ta u  winowajca na pyta­
nia Lędziego śledczego wcale nic nie odpowiadał. 
DrJeciobójca przed 3 laty  był przez miesiąc w za­
kładzie dla obłąkanych w Knlparkowie, skąd wy­
puszczony przedwcześnie, zajmował *ię gospodar­
stwem. Pańczyszyn dzieci swoje kochał.

S traszny ten wypadek je st ponownym dowodem 
niedostateczności opieki nad obłąkanymi w krajn 
naszym. Dla braku m iejsca w zakładach wypuszcza 
się chorych przed wyzdrowieniem, nie zważając, 
że je s t to połączone z niebezpieczeństwem dla zdro­
wia i tycia otoczeń’ \

Zm arli.
Dr Mikołaj M a n k ,  pensyonowany generał - le­

karz sztabowy, zm arł w Krakowie dnia 24  b. m. 
Pogrzeb odbył się dzisiaj z przepisanemi honorami 
wojBkowemi przy udziale genoralicyi wojsk wszy­
stkich broni i reprezentantów  korpusu oficerskiego.

Ze św iata .
Wczesna zima. z  Petersburga donoszą: Pierwsze 

sanki pojawiły się na nlicach Petersburga i kurso 
wały p rie : dzień cały przed tygodniem. Raukami 
term om etr spadał do 5 stopni poniżej le ra . Śnieg 
raz po ra sa  znika, to pojawia się na nlicach I da­
chach.

Zmyślony napad. Niedawno rozesała się wiado­
mość o napadzie na pociąg osobowy, idący z W ierz- 
bołowa do Petersbarga. Obecnie okazało się, że 
napad sfingowali dwaj konduktorzy wczu towaro­
wego, których też aresatowauo.

Zderzenie s ię  nociągow. „Nowojo W rem ja” 
donosi z Rostowa nad Donem, że w pobliżu Rosto­
wa zderzył zię pociąg towary z pociągiem wojsko­
wym, w którym znajdowało się 150 rezerw istów . 
Dwie osoby sginęły, a  4 jest rannych.

Z uniwersytetu czeskiego w Pradze, w sa­
lach wykładowych wydziału prawniczego przyszło 
w sobotę do za ta rg a  pomiędzy itadentam l a jedn /m  
z proiesorów. Słuehecze wydziału prawniczego wy­
słali do profesorów W ancznry i H ennera depnta- 
cyę, która ich prosiła, ażeby ze wsględu na brak 
miejsca zaprzestali wykładów. Obydwaj proiesoro- 
wie spełuili prośbę studentów. Gdy depnuacya z tem 
samem żądaniem zwróciła się do profesora Hane- 
la, otrzym ała odmowną odpowiedź. Studenci żywo 
zaprotestowali przeciwko temu, a  wtedy profesor 
Hanel oświadczył, żo wykłady na wydziale filozo­
ficznym zdaniem jego zostały bezpodstawnie i bez­
prawnie z&niecban*. T a uwaga prof. H anela wy­
wołała pomiędzy studentami prawdziwą burzę, Która 
jeszcze się wzmogła, gdy dzlekau Heyrowsky po 
wiedział, że dem onstracja ich jest rieasprawledli- 
wioną. Studenci dopiero około południa opnścili 
gmai h uniw ersytetu.

Nowy zakład naukowy w Wiedniu zostanie
wkrótce oddany do nżyfku nolltechaiki tam tejszej. 
J e s t to zakład elektrotechniczny, którego bndewa 
zbliża się ku końcowi. Dzieuniki wiedeńskie pod­
noszą. że zaktad ten przewyższa pod każdym wzglę­
dem wszystkie tego rodzaju zakłady w Enropie 
Politechnika wiedeńska została w ten .posób wy­
posażoną we wszelkie środki do naukowej i p rak ty­
cznej pracy na poln elektryczności. Zapewne przyj­
dzie jak najprędzej kolej na inne techniki w Au- 
stry i, a więc i na technikę we Lwowie.

0  najnowszej sensacyi w  Belgradzie otrzy­
mał wiadomość „Nenes W iener T agb la tt” . Miano­
wicie klejnoty, zrabowane po zamordowaniu serb­
skiej pary Królewskiej, zostały znalezione w ogro­
dzie, za starem  skrzydłem zamka królewskiego. 
Znaleziono mianowicie naramienniki, spinki, dyadem 
z brylantam i, kosztowno pierścienie i medalion, sa 
w ierający fotografie m iniaturowe królowej Natalii, 
jako 16-letniej dziewczynki i króla A leksandra ja 
ko 3-letniego chłopaka. K lejnoty były zakopane
w ziemi o 10  kroków od kiosku w którym chę­
tn ie przesiadywał Aleksander. Znajdowały się 
w worku z płótna nieprzemakalnego. O znalezienia 
donosi wspomniane pismo następnjące szczegóły 
Pośród służby w „konaku” ju t  od dłuższego czasn 
krążyły wieści o skarbie ukrytym. Dwaj służący 
króla Piotra odkryli klejnoty, zabrali kilka przed­
miotów 1 sprzedali je  częścią w Zemnnla, częścią 
w Panczowie. W ydatkami nad stan ściągnęli na 
siebie podejrzenie i zostali nwięzieni pod za* intern, 
że okradli króla P io tra, o czem douloBły niedawno
dzienniki W śledztwie wyznali, w jaki sposób
przyszli do pieniędzy i w ten sposób odkryto klej­
noty zamordowanej pary królewskiej.

Księżna Radziwiłłowa, która przed dwoma laty 
w Kapstadzie za podrabianie weksil została skaza­
ną na dwa la ta  sarnsnlęcia w domu poprawy, zo­
stała wyposzczona niedawno po odsiedzenia i try  
na wolność. Księżna prosto z w ięzienia udała się 
na pokład okrętn i odjechała do Europy. Proces 
księżny był wynikiem je j zatargów pieniężnych ze 
zmarłym Ceeylem Rh»desem, króry ją  w końcn za­
skarżył przed sąd^m o fałszowanie jego podpisów 
na wekslach.

W. Hartpole Lecky, znany historyk angielski, 
zmarł w Londynie, licząc 65 la t życia. Zawód an- 
torsei rozpoczął w r. 1861, a sławę historyka wy­
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robił sobio trzema dziełami, a m uujwioie o 
nalismie w Enropie, obyczajach w Europie i d*1® 
jarni Anglii w X V III wiekn. W  r. 1895 "»*edł 
Locky do Izby gmin jako przedstawiciel aniwersy 
tem  w Dnblinle.

2 i0  kilom etrów iia godzinę. Na kolei wojsko­
wej z Zossen do Marienfelde pod Berlinem o Ib 
w ają się ciągle proDy a pociąga mi elektrycznemu 
celem osiągnięcia jak  najszybszej jazdy. Przed dwo­
ma mniej więcej tygodniami osiągnięto jzybkosc 
2 0 1  kilometrów na godzinę, przeewczoraj zaś prze­
jechano w goazinle 210  kilometrów Dalsze d°‘ 
świadczenia mają być poświęcone jnż nie osiąg"®' r 
ciu jeszcze wieksz»j szybkości, lecz naakowemn 
zbadania sprawy.

Cesarz Sahary, Jacąues Lebaudy, otrzyma wkrót­
ce wezwanie, ażeby się staw ił przed sądem larnyi” 
w Paryża. Minister francaskiej m arynarki oddal 
ministrowi sprawiealiwości akta, dotyczące m anej 
wyprawy Lebandy’egn do Afryki na okręcie „Fras- 
ąn ita” . W yprawa ta  skończyła się o tyle niefor- 
tunnie, że kilka marynarzy z załogi „Frasąnity 
dostało się w ręce rozbójników marokkańskich, "  
Otóż minister sprawiedliwości zarządził w tej spra­
wie przeciwko Lebaudy’emn śledztwo *arne na t<Jd' 
stawie §. 85  nitaw y ■tarnej, który orzeka, że ka­
żdy, kto naraża francnsklch obywateli na „repress- 
lia“ , karany ma być wygnaniem. Lebaudy, który 
ma SDrawę z władzą wojskową a powoda, że się 
nie stawił do ćwiczeń, prawdopodobie i przrd są­
dem karnym nie stawi się. Ma zrezstą dosyć ■ wan- 
ta r  sądowych w Anglii i Holandyi,

Odznaczenie, w  zamieszczonym przed kilka 
dniami w piśmie naszem opisie wręczenia oraero 
p. F ertig o w i, weterynarzowi powiatowemu w Pod­
górza, wKradła się om yłka, że odznaczenie to na­
stąpiło z okazyi przejścia p. F ertiga w stan spo­
czynku. Na życzenie p. F ertiga  prostujemy, że po­
zostaje on nadal w czynnej słnżbie.

P. delegat Fedorowicz wręczył wczoraj wobec 
zgromadzonych urzędników Krakowskiego starostw* 
złoty krzyż zasłngl z koroną p. Stanisławowi 
Kwieeiiokiem u, starszemu weterynazuwi Jpowiato* 
wemn

Frzenieslenia w namiestnictwie. „Gazeta Lwowska” 
ogłasza: Namiestnik przeniósł komisarza powiatowego 
Józeta Buebenbanera z Mościsk do .Rohatyna, koncepi- 
stę namiestnictwa Ignacego Kn&awskieho z Rohatyn* 
do Sokala, oraz praktykantów konceptowych namiestni­
ctwa Edwar la Nenmana ze Lwowa do Drohobyczu 
Hieronima Za.lińskiego ze Lwowa do Mośoisk. Kazi­
mierza Wysoczańskitgo se Lwowa do Sokala i MicLał* 
Meizuera ze Lwowa do Trembowli.

Egz&nPna na buuownlczych złożyli w am ieitnict wie 
lwowskiem kandydaci budowniczowie z Krakowa: IJu­
lian Grabowski, Zdzisław Męczeński i Władysław War 
czewski.

Repertoar Teatru  miejskiego
We wco.ek: „Henna Vanna“.
We środę: „Ludka”.
We czwartek: „Dzieci Waninszyna”.
W sobotę: „Sprawa MatHieu”, krotochwila w S akt 

Fristand* Bernu/aa,.
W niedzielę po południu „Młynarz i jego eórka”; 

wieczór: „Spra va ITathien”.
W poniedziałek. „Dziady”.

Ł kaleaca rR. We wtorek 27 października; śabiny, 
Florentego i Iwana; we środę 28 października dzy mo­
na i Tadeusza ap.; we izwartek 29 pazdz<erniKa: Ze 
nebiogo, Narcyza 1 Sucnbii.

Wbov.6ó słońca 27 października o godai-t» 6 * . 2 1 :  
zachód e godzinie 4 mlnnt 27 <•! >g if ' <!:>'■» fodziz 10
minuii 6.

Z krhkewakieg* ebserwaterywe, Dnia 25 października 
termometr doszedł od +  5"0 do +  8'4 C.: barorometi 
do południa szedł w górę, następnie zaczął opalać.

Dnia 26 października o godz. 7 rano stan narowetra 
745-67 mm, termometru 5 O C.; wiatr wschodni.

Przepowiednia centralnego meteorologicznego zakłada 
w Wiedniu dis GaFcyi zachodniej na dzień 26 paździer 
Hian Pochmurno.

Zś t e a t r u .
„Dzieci Waniuszyna”, dram at w 4  aktach Naj- 

dienowa. Przekład J. Frgczkowsklego.
Najnowsza literatura dramatyczna rosyjska siłą  

i potęga artystycznego wyrazn. prostotą akeyi i 
mistrzowskiem przeniesieniem prawdy życiowej n* 
deBkl sceniczne, podbijać zaczyna teatr współcs" 
sny. Na wyjałowiony jego grunt pada św ieży do 
pływ twórczości, reprezentowany przez nowych lo 
dzi, którzy wyłamawszy się z szablonu literackie 
go, ciążącego, jak zmora, aa teatrze francuskim i 
niemieckim, idą własną drogą, z własnemi ideami, 
własnemi myślami i własną obserwacyą. Ma ta li­
teratura jakieś odrębne piętno, Które nas pociąg* 
jakąś proBtotą . spokojem. Może w łaśnie dlatego* 
że działa siłą kontrastu, nderza nas oryginalności* 
rysów społeczeństwu tam przedstawianego A ory 
ginalność ta jest tak wielką, że rysunek typów, 
pełnych niezrównanej charakterystyki, zastępuje zu­
pełny Drak nietylko intrygi, ale wprost już akcyb 
prawidłowo, zgodnie z wymaganiami teatru budo­
wanej. W  ramach seeny przesuwają się przed Da­
rni lnżne obrazy i epizody życia, pełne prrwdy ’ 
grozy, pełne Biły 1 szczerości strazem . Poznałem 1' 
mieszczaństwo rosyjskie w  jego na wskroś odrę­
bnej chaiakterystyce, wnikamy w jogo duszę, *  
całe środowisko życia ze wszystkiem i wielkiemi * 
małemi sprawami. Gaierya figur oświetlonych  
wszystkich stron zdumiewa mnogością i różnoro­
dnością cech. Każda postać jest poniekąd typoh1' 
posiadającym cechy plemienne. Nie karykatara 1°° 
satyra Gogola, aie niepowszedni calent oatwarzzn'*  
scen życiowych „in flagranti”, ujarzmi* nas w ° '  
tworach Gorkiego i Nadiejnowa. Obaj pisarze J0 
niedawna zgoła nieznani, zaśw iecili jak dwa noW0 
świałta na widnokręgu literackim Rosyi, gdyż ®e' 
todą swoją odpowiedzieli prądom najnowszym , d°* 
pełniając się wzajemnie bardzo szczęśliw ie.

W  „Dzieciach W aninszyna” nderza zadziw lsj^ 1 
podobieństwo do „M ieszczan” Gorkiego I tn 1 tit0 
jedno i tosamo środowisko społeczne i życioW«> 
obu równie szare i ponure tło, obie sztoki ro**1 
jają wspaniałą charakterystykę mieszczaństw* r.° 
syjskiego. Od takiego bogactwa rysów, tak *** 
tnego rysankn typu ludzkiego, odzw yczaił n*a u 
wno teatr współczesny. Idea, którą zapoczątk® 
Turgenew w „Ojcach i dzieciach”, znaj lu je  to 1 
wy wyraz i nowe odbicie. g(JJ

Aleksander Jegorowicz W aninssyn jest  
w jednem z gnbernialnych miast cesarstwa. , 
uy pomnażania majątku, nie miał czasn *L>  (8.
w łtsaem  ogniskiem domowem i wychowaniem » 
ci. W  chwili, gdy sztnl a się zaczyna, dzieci »ą g 
dorosłe i... wykolejone najzapełniej. RoJ-i®ne ' s,,#( 
mowu stosunki Aleksandra Jegorowicza **ą 1
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^*P*o*liwe Mimo pozornej snrowośei ojca widać 
najkomplecniejgie rozluźnienie węzłów rodsin- 

JCh, mimo patryarehalnego na pozór obyczaju, de- 
r»luacyfi, cynizm i zwyrodnienie są niemal wy- 

łcznetni ryaami charakteru młodego pokolenia Wa- 
^-.yoów. Ośmnaitoletni A>oasKa, ocień gimna 

■*my kradnie z największą basczelnością rna- 
'*nJej3zą kwotę pieniędzy, aby a  ódz bawić aię z 

r*y»ikami; b ra t jego Konstanty, cynik i egoista, 
P°d dachem rodzicielskim awodzf aoogą sierotę kn- 

P*kę przbbywającą w domu rodziców, jedna z

na fłaźdńeraiL 3 40 do 5 41 Owies na kwiecień 5 54 
dj 5'0b. KaLarndza na wrzesień 6 15 do 6 20. Koturn- 
dzL na maj 6'8’i do 5*36.

Oferty mierne, chęc knpna żywa, noposooienie silne; 
pogoda piętna.

s,óltlr w tydzień po ślnbio powraca do rodziców,

to
ba
U

^ypędzona przei męża za złamanie w iary; drnga, 
Wąca nosobieniem egoizmn, plotkarstw a i zawiści, 

i-ucm swym oplnwa całe rodzeństwo. Kiedy całe 
grone zasiądzie n w ipdnego stola, odsłania pię 
scenie rąbek piekła dantejskiego: słychuć tylko 

ótnie i wzajemne obwiniania się, wymyślanie sta­
c j o  W anrassyna, intrygi jednych przeciw drugim. 
OI,opniowe staczanie się młodych w otentań występ- 

11 i rozpusty, wypełnia całą treść sztuki.
”  tern całam otoczeniu jedną jasną postacią 

*̂*t stary  W aninszyu. W idzi on rozbicie rodziny 
boleje nad niem, ale nie nmie złemu zaradzić. 

r *bierający gniew jego sieje pustrach tylko na 
cbwilę, w istucie zaś nie odnosi skutku Stary drę- 
c,y zię coraz więcej, mnożąee się katastrofy ro- 
J«lnne przygnębiają go coraz bardziej, aż w końcu 
*#lainy jego charakter łamie się pod brzemieniem 
kleodwróconego zła I  oto nagle tę ponurą szarzy 
*hę stosnnków życiowych oztaca jeden jasny pro­
mień W ypędsony ze szkół Aloszka pod wpływem 
ftfleksyi i wyrzutów sumienia, patrsąc na sinutnb 
*tosQnkl rodzinne, zaczyna bndaić się z letargu,
1 ustanawia nawrócić z drogi fyBtępkn. W  stoso­
wnej chwili rzuca się ojcu do nóg, prosi o przeba­
d an i i obieenje poprawę. I  oto wrśód jałowej I 
Itanostajnej swą szarzyzną akcyi, rozwija się na­
gie jedna z najpiękniejszych “cen dramatu: rozmo­
wa ojca z synem.

Rospiakanemn starcowi tłomuczy Aloszka Drży 
d y n ę  smutnego nłożenia się stosunków w ich ro­
b in ie . „Ojciec robiłeś wszystko, co według twego 
Mniemania było nam potrzebne. Ojciec pracował, 
troszczył się, karmił nas, ubiera’ i nesył. Ale mie- 
*»ł jąc na dole, nie zaglądał ojciec do nas na gó- 
r*b Nie wiedział ojciec jak my z życia korzystali.

- szese jako chłopaki n nękaliśmy daeba mi do góry 
nieras starsi robiliśmy tosamo. Nas psnły poko­

jówki i niańki, a my Bię psnli wzajemnie, s ta rli 
tniodssych. Rodzice nar rodzili i zaraz wysyłali na 
górę. Przychodziliście tam do nas aby tylko bić 
bas i wymyślać nam. No i tak  wybujaliśmy — że­
niliśmy z góry jnż dorośli, ze swemi upodobaniami 
1 pragnieniami A ojciec nas nie poznaje i pyta, 
•kąd my tacy? 14

Z piersi ojca i syna dobywa się serdeczne łka- 
n e, zapowiedź rozwiązania dram atu. Jakoż w osta­
tnim akcie nieszczęśliwy starzec, widząc zmarnowa­
ny dorobek życia całego, strzałem  rewolwerowym 
Uwalnia się od moralnych cierpień.

Dram at Najdienowa należy do tych, które odci­
n a j ą  aię na duazy ailnem wrażeniem, bo je«t on 
karowno dziełem literackiem niepowszedniej w arto­
ści, jako też fotografią życia, oprawioną w nader 
Wytworne artyatyczne ramy. Artyzm to wyjątkowy, 
odmienny od innych, bo mający swe źródło w śei- 
słem odtworzenia stosnnków życiowych, na które 
patrza wprawdzie Wesyscy, ale widzą tylko nieli­
czni. To skoncentrowanie siły. prawdy, Bzczerości 
ł prostoty jest główną w m ością  zarówno „Mie­
szczan44, jak  „Daieci W aniaszyua44.

£ ataka Najdlenowa ma tę jeszcze zaletę, że ak- 
csntująe w pierwszym rzędzie pierw iastek uczucie 
wy, daje pole do roiw inięcia zajmującego popian 
Aktorskiego. Pole to wyzyskali świetnie artyści na 
ki, pomni ustalonej tradycyi. że typy rosyjskie suaj- 
dują w Krakowi# najlepszych przedstawicieli. Naj- 
chlnbniej uzasadnił tę  opinię p. Sosnowski, dając 
klasycsną wprost interpretacyę roli W aninssyna. 

W  szorstką powłoką Drntalnosci i zgryżliwości 
Cffiiał artysta  ukryć głęooko zakorzeniony rys do 
a*otliwości, szczerości i prostoty, ' a w acenie aktu 
m  w rozmowie i  Alosską wydobył ty le  akceniów 
bób, tyle serdecznego cierpienia 1 tyle szczerości, 
że kreacya jego otrzym ywała uwagę widowni w 
atałem napięcia, które artysta  potęgował umicjętnem 
cieniowaniem izczegółów. Je s t to jedna z najlep­
szych ról p. Sosnowskiego ilustru jąca wszechstron 
Pic- właściwości jego talentu.

W  roii Aloszkl święcił pierwszy znaczniejszy 
tukcec artystyczny p. Frączkowaki, którego ta len t 
rozwijający się zwolna ale systematycznie w daiale 
ról z podkładem lekko charakterystycznym , zazua- 
c'»-« się, j»k w danym wypadku, błyskami szczerej 
U tuicyi i pomysłowości.

W  doskonałej ogółem galeryi ijgnr dragoplano 
"ych  głębszą charakterystyką wyróżniała się pani 

socka (Klansya). Doskonałą parę s wy wolnych 1 
łótliwych dzlewcsątek stworsyły w rolach Ani, 
-ati i L sny panie Jntklewicz, Czechowska i Du- 
;biznka. Pani Konarska otrzym ała w spakojoycti 

kuntnrach rolę Ariny Iwanuwnej. Gdy dodam, ża 
>'P. Zelwerowiczowi i Jednowskiema doakonaln po­
wiodły się role dwn zięciów, a p. Mle\ev.ik. a po­
modleniem odegrał rolę starszego syna K onstante­
go, mogę już bei zastrzeżeń zaznaczyć, że w ysta­
wienie „Dzieci W aniusayna" powiodło się w zu- 
• łnoacl, a sztuka ma prawo zająć stałe miejsce 
v reperiosrn  W. Pr.

Q a b r > y e l s l s i  ( K p a h ó w )  ku-
^ je ,  sprzedaje i najmuje — fortepiany, pia- 
"nfc i harmonio -  krajowe i zagraniczne — 
j*°we i przegrane — za gotówkę i na spłaty— 
Pz zaliczki.

Dział ekonomiczny.
Odbieranie nakunkow kolejowych Dyrekcya 

0*ei panstw -w jch ogłasza: Podaje się do wiado­
mi że pakunki nadane do przystanków kolejo- 

(Haltestellen), które w brakn magazynn nie 
"rządzone dla rnchn pakunkowego, należy bes- 
cznie odebrać podczas zatrzym ania pociągu za 

1 a ,em recsplsu pakunkowego, w przeciwnym bo- 
c '®n ra*ie przewiezone zostaną do najbliżsibj sta- 

laŁ a i  do odbioru przechowane.

6 są* Ó>sten't!a b-30 do 8 ‘70 silnie. Zyto # 76 do 
® 50 flń .?*e' Tęr imień 7-10 do 8 50 słabo. Kukurydza 
1 1-jo r dobrze. Owies 5'75 do 5 20 silnie, Rzepak 

p„„ ? 1 1 ;ó0 pewnis.
Bud’UL Di<kua*

^»»eni*p-B8!r ^szenioa na październik 7 67 do 7*68.
ł.il 0;i|j wieci«ń 7-75 do 7 77. £yto na paździer-

0 6'k9. Zyio na SwiecitU 6'56 do 6 57. Owies

O statn ie wiadomości.
— R o s y j s k i  m i n i s t e r  s p r a w  za  

g r a n i c z n y c h  hr. L a m b s d o r f f  przybę­
dzie — jak wiadomo — wkrótce do Paryża, 
w Cdlu rewizytowania swego kolegi franca 
skiego, D e l c a s s ó g o .  W kołach poi i ty c jnych 
przypisują wizycie tej w.ększe zaaczeoie po­
lityczne. Przypas>.cz,ają ogólnie, że Rosy i za­
leży dużo na uzyskaniu od Francyi wyja­
śnień co do świeżego zbliżenia #ię jej do A n ­
g l i i  i Wł o c h .  Ten zwrot w polityce fran­
cuskiej zaniepokoił podobno rząd carski, gdyż 
sprzeciwia się poniekąd interesom Rosyi na 
półwyspie Bałkańskim, względnie w Azyi 
wscńodnibj. Trójprzymierze — jak twierdzą 
w dobrze poinformowanych kołacń — uie jest 
zagrożone, ale wymaga wzmocnienia. Rosya 
zaś zamierza podobno skorzystać z nowego 
kierunku polityki francuskiej w ten sposób, 
że na dowód „niezachwianej przyjaźni14 za­
żąda od Francyi nowej pożyczki w kwocie 
500 m i l i o n ó w  f r a n k ó w ,  potrzebnej jej 
na wykończenie kolei syberyjskiej. — Termin 
przybycia br. Lambsdorffa do Paryża nie jest 
jeszcze ustanowiony.

— B u r z a  na  w schodzie . Wszystko wska­
zuje, że sytuacya na dalekim wschodzie nie 
przestała być groźną. Chińczycy i Japończycy 
opuszczają gromadnie porty rosyjskie, co jest 
dowodem rosnących antagonizmów plemiennych. 
Zaprzeczona wiadomość, jakoby Rosya Dudowa- 
ł& fort w Yougamplio, okazuje się zwykłym 
dyplomatycznym wybiegiem. Rosyanio czynią 
przygotowania do wyciągnięcia ciężkich dział 
na pobliską górę, aby zapanować nad drogą 
Rosyjska flota składa się obecnie z 6 okrętów 
wojbiinych, 8 pierwszej klasy i 5 drugiej klasy 
krzyżowców, 7 łodzi działowych, 2 torpedowych 
statków i 24 łodzi torpedowych. Załoga liczy 
13.220 marynarzy i 750 oficerów. W drodze 
na wschód są 2 statki wojenne, 3 krzyżowniki, 
11 łodzi torpedowych ze 164 oficerami i 3284 
marynarzami. Wiceadmirał Stark jest głównym 
dowódcą całej siły morskiej na dalekim wscho­
dzie W tych dnidch wyruszy z Petersburga 
krążowniu Alm»r, jako jacnt mający służyć do 
podróży admirałowi-guberuŁtorowi Aleksiojewo- 
w i, w rzeczywistości jest t.o najpotężniejszy 
statek wojenny floty rosyjskiej.

— S y t u a c y a  w M a r o k o  jest bardzo 
krytyczna. Obie wrogie armie znajdują się w 
pobliskich okolicach miejscowości Taza. Bitwy 
rozstrzygającej należy się spodziewać w tych 
dniach. Wojsko pretendenta jest dobrze zapro- 
wiantowane.

K ronika lw ow ska.
T.T5, 'ł'3i’> 26 paićUiernika.

Wleo kobiet odbył się w ciorsj przy licznym 
ndzi&le ncsbstniciek w sali Filharmonii. Zagaiła 
wice p, Goatyńika, roferat o przemyśla kr»j'owym 
wygiesił p. Olszewski, przemawiali nadto: pan'e 
O btnło wiciowa, Alsksaudruwiczówna, Warchiiłow- 
ska i p. P lntyńska. Uchwalono reiolucyę p. 01- 
szewsziego, domagającą aię pracy nad rozbadse- 
nism w kraju  akcyi w kierunku obrony calejzco- 
wej prodnkcyi. Kweztyę zaprow .dzeuia polskiej 
mody kobiecej polecono oddać pod rozwagę spe- 
cyalnym towarzystwom.

Klerycy ruscy. 1 onieważ senat nniwwsytecki 
odmówił „sar,ysfakcyi“, ktOrej miał śmiałość doma­
gać się reator rnskiegn seminarynm, przeto rs. me­
tropolita, jak  donosi „H ałycaanin“, zarsądził, żeby 
klerycy nie chodzili na n iiw ersy tet, a od d. 24 
bm. słu hali wykładów n siebie, w seuiinaryum.

Z teatru  lwowskiego. Onegdaj wystawiono ze
snaesnem powodseniem „Madame Sherry", operetkę
H. Zelixa. Operetką dyrygował prof. Franc. Słom- 
kowskl.

Seson operowy roiDoezyna się 4  listopada „W al- 
k iriam i44 W agaera. Opera będzie śpiewana w ca 
łości pa polscu. W ystąpią w niej pp. Bandr-^wski, 
Zawiłowski, Gembarsewska i Łozińika.

W Gródku sseray się epidemicznie a w spoiób 
prierażający  szkarlatyna

O słowa cesarskie. Poseł Barwiński sażądał 
nmieszczenia w „Gazecie Narodowej44 następujące­
go sprostowania: „W  numerze ■ d. 17 w rześnia 
umiessezono tw ierdzenie, jakoby nieorawdsiwem 
było doniesienie, iż cesarz w rozmowie .« urną 
dnia 13 września b. r. o założeniu ruskiego gim- 
naaynm w Stanisławowie odpowledsiał , że „opinia 
w Sejmie, namisstnik, marszałek i W iedeń są dla 
dla sprawy życzliwie usposobieni44. Otóż w interesie 
sprawy oświadczam i stw ierdzam , te  słowa napro­
wadzone a zaprzeczone przez redakcyę, Istotnie zo­
stały  do mnie przez cesarza wypowiediiane “

R eaatcya „Gazety Narodowej" nie wierząc w to , 
aby cesarz te  słowa wypowiedział , odmówiła za­
mieszczenia sprostowania, wskutek czego poseł Bar 
wiński zaskarżył redakcyę „Gazety Narodowej44 do 
sądu. Stronę skarżącą zastępow .ł adwokat Fedek, 
redakcyę poseł Grek. Sędzia s . a .  { redaktora od­
powiedzialnego „Gaabty Narodowej", p. P latona 
Kosteckiego, ns grzywnę 20  koron i sam ieszesenie 
w najbliższym numerze sprostowania. „G azeta N a­
rodowa sprostowanie to wczoraj zamieściła. 44

Sejm krajowy.
(Telegram y „N Reform y z 26  października.)

Lwów Na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu 
wnieśli interpelacje: S z w e d  w sprawie zało­
żenia szkoły realnej w Żywcu; K o r o l  w 
sprawie zabraniania przez zwierzchności gmin­
ne odbywania w budynkach gminnych zgroma­
dzeń Towarzystwa .Prosw ita44. Następnie przy­
stąpiono do dalszego ciągu dyskusyi nad SDra- 
wozdaniein komisyi bankowej w sprawie zmia 
ny statutu Banku krajowego

S c h a e t z e l  wyraził zadowolenie, że Bank 
krajowy zamierza rozszerzyć swoje agendy na 
osoby prywatne, nie podziela jednak obaw po­
sła Kolischera, że to unieruchomi kapitały 
Banku.

K.0 .1 'is c h e r  jeszcze raz popiera swój wnio­

sek, zgłoszony na sobotniem posiedzeń”’. Zda­
niem mówcy, Bankowi krajowemu nie wolno 
ogałacać się z gotówki i wiązać jej na 15— 
20 lat, nie zabezpieczając się równocześnie no­
wym typem obligacyi.

A b r a h a m o w i c z  pupiera rezolncyę posła 
Kolischera, upatruje w niej pewną przezorność 
na wypadek zmiany stosunków ekonomicz­
nych.

Hupka (referent) zgodził się na rezolncyę p. 
Kolischera.

Sejm przyjął wszystkie wnioski komisyi oraz 
rezolucye p. Kolischera.

R u t o w s k i  referował sprawozdanie komisyi 
agrarnej o swoim wniosku o wydaniu ustawy 
parcelacyinej. Domaga się polecenia Wydzia- 
łow; krajowemu, aby wypracował i na najbliż­
szej sesyi sejmowej przedłożył projekt ustawy 
parcelacyjuej, którany unormowała z punkta 
widzenia interesu publicznego sprawę parcela­
cji, określała warunki, pod jakiemi parcelacya 
ma być uznaną za odpowiadającą interesowi 
publicznemn, zapewn.ala uproszczoną procedu­
rę oraz zapewniała jej ulgi nalezytościowe i 
stemplowe.

O l e ś n i c k i  podnosi, że każda ustawa so- 
cyalna powinna być dojrzałą, bo wyjątkowe 
ustawy nie wstrzymują naturalnego biegu rze­
czy. Sprawa parcelacji powinna być uregulo­
waną w drodze ustawodawczej. U nas zapro­
wadzono parcelację celem ratowania zadłużo­
nych obszarów dworskich. Mówca obawia się, 
że cała akcya gotowa mieć liche następstwa z 
tego powodu, iż sprawozdanie żąda, aby przy 
każdej parcelacyi był zatrzj many oDSzar dwor­
ski. Mowc° żąda, aby w nstawie było wyra­
źnie powiedziane, które instytucje mają pra­
wo korzystania z dobrodziejstwa tej ustawy i 
wyraża życzenie, aby korzystanie z niej zosta­
ło zastrzeżone gminom, w których parcelacja 
ma się. odbyć.

Mówca zgłosił wkońcn wniosek, aby nad 
sprawozdaniem komisyi przeszła Izba do po­
rządku dziennego.

H n p k a  zwracał uwagę na to, iż obecn.# 
szerzy się w zastraszający sposob spekulacja 
parcelacyjna. Mówca starał się przedstawić, 
że parcelacya jost daleko korzystniejszą dla 
w^sności drobnej, aniżeli dla średniej. Równo­
cześnie z ustawą powinny być przedsięwzięte 
kroki, zapobiegające w^góle zbytniemu rozdra­
bnianiu własności ziemsKiej.

M e r u n o w i t  z wniósł dodatek do wniosku 
komisyi, ażeby Sejm polecił Wydziałowi k ra­
jowemu zająć się czynną opieką nad ruchem 
w zakresie zmian w stanie wła»ności ziem­
skiej z planem należycie obmyślonym. W tym 
celu proponuje wnioskodawca odpowiednie re­
formy w istniejącej przy Wydziale krajowym 
komisyi krajowej dla spraw rolniczych i po­
wołanie do życia powiatowych komisyj dla
spraw rolniczych.

S c h A t z e l  i S t o j a ł o w s k i  popierają ien  
wniusek.

S t a  p i ń s k i  oświadczył, że głosować bę­
dzie za przedłożonym projektem.

Wnioski komisyi ucnwalono, wniosek Ole- 
śn.ckiego odrzucono.

Przy głosowaniu nad wnioskiem Merunowi- 
cza okazał s ;ę b r a k  k o n ;i i e t u , wobec 
czego marszałek o godz. 2 -mu. 45 odroczył 
posiedzenie do godz. 8 wieczór

0 ruskie gimnazjum.
Lwów. '^omisya szkolna obradowała dzisiaj 

nad wnioskiem subkomitetn, wybranego dla 
przedstawienia wniosku w sprawie ruskiego 
gimnazjum w śtanisławowie. Komisya uchwa­
liła przedstawić Sejmów' wniosek, którego 
pierwsze dwa punkta są powtórzeniem znanei 
rezolucyi sejmowego Koła polskiego, trzeci 
punkt zawiera wezwanie Rady szkolnej, aby 
zbadała, czy nie byłoby wskazanem zakładać 
gimnazya utrakwistyczno i w razie aznaum 
potrzeby i użyteczności takich gimrazyów. 
przedstawiła Sejmowi wniosek ich zakładania. 
Czwarty punkt wniosku wzywa Radę szkolną, 
aby zwracała pilną uwagę na naukę języka 
raskiego w gimnazyach, jako przedmiotu wzglę­
dnie obowiązującego, i dołożyła starań, aby 
naukę tego przedmiotu w szkołach średnich 
upowszechnić. Sprawozdawcą komisyi jest pos. 
Tadeusz Cieński

fele|rafitm i ieleiomm 
wiadomości „H Reformy
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Paryż. Umarł tu redaktor dziennika „Soleil", 
dr Bergrun, arodzooy w Krakowie, glzie na 
wszechnicy Jagiellońskiej otrzymał stopisń 
doktorski.

Belgrad. Skupczyna przyjęła trak tat han­
dlowy z Turcją, poczem się odroczyła do 3 
grudnia.

Wlec urzędników pocztowych.
Wleaeń. Wczoraj wieczorem odbył się przy 

bardzo licznym udziale powszechny wiec urzę­
dników pocztowych, w którym brali udział 
także delegaci innych większych nrast au 
strjackicb. mimo iż równocześnie w 26 mia­
stach odbywały się podobne wiece urzędników 
poczty. Uchwalono szereg rezolacyj o polepsze­
nie stosunków urzędników poczty. W zgroma­
dzeniu wzięli uoział także posłowie Lueger, 
Weisskirchner i Schalk.

Gabinet Tiszy.
Budapeszt Węgierskie „Biuro koresponden­

cyjne44 donosi z Wiednia. Cesarz przyjął dzi­
siaj o godzinie 9 przed południem hr. Stefana 
Tiszę na posłuchaniu i powierzył mu mmyę n- 
twerzeaia nowego gabinetu.

Budapeszt. Węgierskie biuro koresponden­
cyjne donosi z W i e d n i a :

Hr. T i s z a przybył tu wczoraj rano i po 
odbyciu krótkiej narady w pałacu węgierskie­
go rriDiSterst.wa z hr. KLaenem i Lnkacsem, 
był o godzinie 10 rano u cesarza na jednogo­
dzinnej prywatnej audyencyi, na której jednak 
jeszcze decyzya nie zapadła. Następnie konfe­
rował Tisza ponownie z hr Khnenem i Lu- 
kaesem. O godz. 2 po południu byli Khuen,

Lukacs i Tisza na wcpólnej audyencyi u ce­
sarza, która trwała trzy godziny. I na tern 
posłuchaniu jeszcze nio zapadła decyzya, — 
Wszyscy trzej będą jeszcze dziś u cesarza 
na audyencyi.

Wiedeń. Prezydent gabinetu dr Koerber miał 
dziś rano o godzinie 9 dłuższą ionfeiencyę z 
hr. Tiszą. Następnie udał się do ministerstwa 
spraw zagranicznych- gdzie konferował z hr. 
G o ł u c h o w s k i m .  O godzinie 1 przybył tam 
tak że hr. Tisza i wziął udział w dalszych na­
radach.

Budapeszt. Węgierskie Biuro koresponden­
cyjne donosi z Wiednia:

Hr. Stefan Tisza po dzisiejszej audyencyi 
u cesarza, na której otrzymał misyę utworze­
nia gabineta, dał następujące oświadczenie:

Otrzymałem od J. król. Mości misyę utwo­
rzenia gabinetu wśród takich okoliczności, 
które nakładają na mnie obowiązek objęcia 
tego ciężkiego zadania, aby korona i kraj w 
tym smutnym stanie naszych spraw pubii 
cznych n ie  p o z o s t a w a ł y  b e z  o d p o w i e ­
d z i a l n e g o  r z ą d u ,  Progiam, jaki rząd bę­
dzie mógł przedłożyć w przedmiocie stojących 
na porządku dziennym kwestyj wojskowych, 
wymaga tylko małych, stosunkowo riezna 
cznych zmian w dotychczasowych jednomyśl­
nych uchwałach komitetu dziewięciu. Doty­
czące zmiany i wnioski moje iak najrychlej 
przedłożę komitetowi dziewięciu. Równocze 
śnie poproszę, aby te modyfikacye zostały ró­
wnocześnie z pierwotnym tekstem, uchwalo­
nym w komitecie dziewiątm, przedłożone kon- 
ferencyi stronnictwa liberalnego. W ten bo­
wiem sposób każdy będzie mógł sobie wyrooić 
jasny pogląd na Ważność owych modyfikacyj, 
które są potrzebne, aby z łona partyi liberal­
nej można utworzyć rząd i przez to wybawić 
kraj od niebezpieczeństwa a n a r c h i i  i k o n ­
f l i k t u  z koroną. Spodziewamy się, ze pized- 
łożony program uspokoi kraj, a także i opo- 
zycyę skłoni do zawotowania podwyższonego 
kontyngentu rekruta i prowizoryum budżeto­
wego. W pierwszym rzędzie będę się starał 
cel ten osiągnąć w drodze pokojowej i tylko 
gdyby zachowanie się opozycyi czyniło walkę 
nieuniknioną, podejmę ją z bronią konstytu­
cyjną w ręku, Którą można aogodz.ć z duchem 
parlamentaryzmu.

Wiedeń. Hr. Khueu, dr Lukacs i hr. Tisza 
odjechali dziś o godzinie 3 do Budapesztu, 
gJzie wezmą udział w posiedzeń.u klubn libe­
ralnego, zwołanem na dziś wieczór.

Budapeszt. Członkowie stronnictwa Szedor- 
keniego wręczyli dziś prezydentowi Izby po­
selskiej, hr. Apponyemn, opatrzoną kilkudzie­
sięciu podpisami prośbę o zwołanie posiedzenia 
Izby na c z w a r t e k .  — Hr Apponyi odesłał 
petentów do wiceprezydenta Taliana, który 
przyrzekł, że uczyni zadość ich żądania.

Za marsz w Biletu
Wiedeń. „Sonn n. Montags-Ztg“ dowiaduje 

się, że pułkownik Gr i i n  z we i g -  który zarzą­
dził sławny marsz z Bileku w Hercogowinie, 
skazany został przez dąd wojenny na 2 lata 
więzienia

zjaza Wllheima n  z carem.
Berlin Jak słvcnać, car M uołaj zjedzą się 

w powrocie do Rosyi z cesarzem W i l h e l ­
me m w W i e s b a d e n  dnia 4 listopada.

Petersburg. „Piet. Wied.44 i „Birż. Wied.44 
witają z wielkiem zadowoleniem zjazd cara 
Mikołaja z cesarzem Wilhelmem w Wiesbade- 
nie. Zdarzenie to powinno napawać radością 
wszystkich Rosyan, szczegół) .ie wobec podnie­
sionych głosów wojennych na dalekim Wscho­
dzie. Zjazd ten według tych pism należy uwa­
żać za kolektywną odpowiedź Europy na wo­
jenne glosy na wschodzie, Znaczenie tego zja­
zdu dla pokoju ilustruje okoliczność, źe na­
miestnik Azyi wschodniej Aleksiejew w pierw­
szych dniach listopada przyjeżdża do Peters­
burga.

Demonstracye repnollkaaskie.
Barcelona Wczoraj przyszło tu do demou- 

stracyj republikańskich. Policja wydobyła broń. 
Manifestanci obrzucili policyę kamieniami. — 
Wiele osób aresztowano.

Reformy tureckie.
Konstantynopol, Jak donoszą z Ueskneb, 

władze tureckie uwolniły ze słuzDy 6 batalio­
nów t. zw. Ilave.

Co się tyczy uchwał wczorajszej nadzwy­
czajnej Rady gabinetowej, nic dotychczas pe­
wnego nie wiadomo. Od czasu wręczenia noty 
austro-węgiersko-rosyiskiej nie nastąpiła ża­
dna wym ana zdań pomiędzy Portą a amba­
sadami austro-węgierską i rosyjską, Porta po­
leciła telegraficznie swoim ambasadom za gra- 
granicą, aby zasiągnęły informacj1 co do s ta ­
nowiska i usposobienia innych mocarstw i 
czeka najpierw na odpowiedzi swoich amba­
sadorów "o do ewentualnego poparcia Ko»j 
i Austro-Węgier przez inne mocarstwa — Po 
nadejściu odpowiedzi przez amoasadorow da 
Turcya odpowiedź. O ile dotychczas słychać. 
Porta stanowczo sprzeciwia się pierwszym 
trzem punktom programu reform, Q vtyczącyua  
przydzielenia agentów konsularnych general­
nemu inspektorowi Hnmi-Baszy, oraz reorga- 
nizacyi żandarmeryi i policyi przez zagrani­
cznych oficerów.

Sprawa niandturska.
Tokio. Wczorajsza konferencya japońskich 

ministrów mężów stanu trwała 8 godzin. — 
Przedmiotem obrad był wniosek kompromisowy 
margraDiego Ito, domagający się, aby Japonia 
nie :ądała bezwarunkowego opróżnienia Man- 
dżnryi przez wojska rosyjskie. Japonia trwa 
nadal przy pierwotnie postawionych warun­
kach.

Katastrofa.
Nowy Jork. Podczas robót przy budowie ko­

le- podziemnej zasyoały odłamy skał 14 robo­
tników, przeważnie Włochów.

N A D E S Ł A N  £2.
^Artykuły w tym dziale nie pochodź* 

Redakcji),
od

i  Sirciin \
W  do naDycia w aptekach, po 4 K, na recoptę. ™

E: najwybitniejszych lekarzy polecany w shurobach 
ych, chron nieżytach przewodów oddechowych, 

zołzach, influency. 1180 3 52 
Prawdziwy tylko w oryginalnych słoikach.

Helena Steinberg 
Józef Czapnicld

K r a k ó w
zaręczeni

K ra K Ó w .
Wszech nauk lekarskich

Dr Zygm unt L A N D A tt
mieszka obecnie 2603 4 4

p r z y  u l i c y  K o l e J o « e J r L. 1.
Ordynuje od godziny 2 —4 po pdndnin.

Najlepszem śniadaniem , pożyteczniejszem. 
niż kawa tub kakao, jest stanowczo h e r b a t a  
M e s s m e r a .  Podn.eca ona sity rmysłowe i 
cielesne. Za litr mieszanki na sposób angiel­
ski wypada zaledwie 15 h. Jest więc o wiele 
tańszą od kawy a przytem i smaczniejszą, co 
jej wciąż jedna nowych zwolenników Godz 
się ją zalecić szczególnie tyra, którzy na piwo 
i inne liche napoje wydaja wielkie sumy. Ob­
liczyć tylko, ile to można zaoszczędzić, pijąc 
stale herbatę Messmera.

Zakład daiiiysTrcźiiyDfa T. Tyszeckieic
przeniesiony:

róg ul Szewskiej i Jagiellońskiej, 1 .5
(dawny urtąd podatkowy). Godziny ordynacyj- 

ne od 8— 10 i od 2—6. 2561 4 0

Dr Karol Lewandowski
otworzył

k a n c e l a r y ę  a d w o k a c k ą  
w Kranówie, ul. Floryauska 1. 16.

Kancelarya adwokacka 
D ra Roma a a  SuLmrra

znajduje s.ę obecnie 2614 3 3
w domu przy ulicy Brackiej, L- 1.

|Odpowieu cii in j redaktor i wydawca: 

Michał Konopiński.

Na cały świat wysyła się o,i 38 lat francuską 
WÓdkę B azaya s.Ją Z por^zeueu oriwdzi 
wie naturalny wyowór SrodeV de nacierania w sa- 
ziębieuiu wszelkiego rodzaju, reamityzai i iti .  śro 
dek do pielęgnowania nst. zębó v i włisó ?. D-staiS 
można w najwybitniejszych hartownych i cząstko 
wyeh składach aptecznych, w apteSsaoh, w handlach 
materyalnych, perfnri.. rya.-.b itd. W ybj. .iy Bra- 
zaya Alkohol de Mbntha. W Kr,mowie można.
dostać w apt.re Konstaaceg. Wiszniewskiego, K. 
Jahra (dawn. F. Graiewskiegn). w handln A Ha- 
wełki, c. k. nadwor. dost, Reima i S-ki, Romana 
Droonera i w przedniejszy"n handlach drobiazgo­
wych. 2448 9 10

Serya kart pocztowych z widokami (podróż 
po Szwajcaryi) znanej tirmj M e s s  m e r  przed­
stawia widoki Lucerny, Rigi, Interlaken. Jang- 
frau itd. tak pięknie wykonane, że godzi się 
na nie zwrócić uwagę czytelników. Knpnjąc 
herbatę M e s s m e r a ,  można te karty otrzymać 
za darmo. Herbaty Messmera dostać można w 
handln L. Sykutowskicgo w Krakowie, ulica 
Szewska.

fiCursa telegraficzne
Wledei, 26 październik. lt mknięcie giełdy o g. 4 08
Akoye austryackiego Zakład: kredytow yo 662 25.

Ikcye węgierskiego zakłada kredytowego 720 50 Akcyi 
Angiobaiiki 273 — . Akoye Unionbankt. 525 50 Akoyr 
t&nderbauki 416-—. Akoye Baukrereica 482 25 Akcy. 
Hodenoted.t 938*—. Akoye Galicyjskiego Banko hlpote-
u s n e g '  . Akoye kolei państw o*,oh 656 25. Akc\ t
kolei południowe, 7U 50 Akoye N. Tramwaje lit A.

Akcjo N Tramwaye lit. B. — ■—, Akoye ko 
iel fihbethai 420*—. Akrye kolei Północnej 548U Ak 
oye kolb. CaerniowleokJej 577.5P Akoye Alpiny 382 — 
Akoye RLmi Moranyi 467*— Ako re Pragi kiego Towi 
aystwa żelaznego 1796 —. Lt ye tabryki Dr ni 366 — 

Akoye tureckie tytoniowe S56 50 Gal. sarpai kie akcyj­
ne Towarzystwo naftowo 1092. Obllgacee węgierek 
indomnisaoyj-ie 97-25. Renta majowa 100 30 Auztryact 
renta koronowa 100 20 Węgierska renta korauowa 97 6 > 
58 I U sty  Towarzystwa kredytowego zieinrciego 98*75, 
4*/, Usty Banku krajowego 18 75 4 ‘ /,°/0 Listy Banko
krajuwsgo 10215. 4•/, Bank krajowy 102*47 4*V0 Listy
Banku Vpoteosnego 8 60 4 l/,u/4 U sty  Banku hipote­
cznego 101 45 5L/» Listy Banka hipotecznego 112 — 
4*/o Galicyjskie obiigaoye pr.plnasyine 99 76 **•■', +a-
iioyjska pożyczka krajowa z roku 1893 99*40 Po 
życzka m. Lwowa 98 25 Losy turecki'} 137 —. Marz) 
117 35. RuDle 253*—.

Cukier 19*65 ustalony. Spirytus 43*20 niezmieniony. 
Nafta niezmieniona.

Usposobienie: Po oiywionem wąchaniu ię i  wia- 
aomosć o poraczenia Tiszy misyi utworzenie gaoiueta  
rezerwowane.

Cennik Izby lianciiowej I przemysłowej 
w K rzew i*

26 października >938 t yodzina J w ynfu+oia
Koodj.

I. tfaiaty
oiuuie papierowe . nF3 — 54 -
Karki niemieoiie " 7  — '17 5
9ianVi. papierowe *~ 6
DwndzIeatofrankówM w sD ch °  02 19 j

!l Usty
5*/, Litty nastaw, m .b  'in k o  hipoc. VII fO 118 6

U st? zaatawas Saska hlpcroci. ’ nl  — H12 -
je}’ ' „ „ 8 -  4-9
Vi*! l.lłfw zizt-w n* Banka krajów 701 50 102 5
f  , ,  48 75 98 7
4V r tar* ftazt. g*.t Tow. k'''?*41 i.e ii niujoA. 18 25 — -

' , ■# * » ŚJ letnie r«8 25 — -
4 » t t 5# letnie 8 25 99 2

Ul, lllrilgaoys | pażygziti,
I*/, Galicyjskie obligaoye propinaoyjne 99 25 *.00 L
t ‘ " Poźycs** krajowa 5 ,, \i*w' , 09 — 10d -
41/( „ w iązie Lwowa 96 76 96 7
t »/,«/. .  101 50 102 6
4’/» ObUgacyc t'n»vłsiu*r.e Linfes kraj- 102 — 103 -
6 :/.V» .  .  „ « 1  -  202 -
4 * toiojflwę . #8 7 i* 7
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Pol»oa wszelkie wyroby w zakres stolarstwa oraz 
tapicerstwa meblowego i dekoracyjnego wchodzące.

Utrzymuje skład pościeli, ćywanuw, portyer, HraneK 
i wszelkich przedmiotów do dekoracyjnego urzą­

dzenia mieszkania potrzebnych.

Komisowy Skład mebli T ow arzystw a S to larzy  w K alw aryi
oraz Skład wyrobów tap .cersk ich

Alfonsa Wawrzeckiego w Krakowie
  ulica Jagiellońska L. 7 (róg Szewskiej). 2437 4 20

Ceny konkurencyjne.

Warunki kupna przystępne.

Dla Polanów.
W  CIESZYNIE na SŁĄSKU
jest w ielka kamienica z hotelem, re- 
stauracyą i t. d. do sprzedania.
Położenie idealne, przy dworcu. Ce­
na 1 4 5 ’000  koron. Potrzebna suma 
tylko 20— 3 0 -0Q0 K. Reszta może 

pozostać na hipotece. 
Zgłoszenia pod 2674 pizyjmuje 

Adm inistracya „N R eform y". 2674

W  A ndrychow ie
jest do sprzedania obszerny

Bom piórowy iironif i p ies
w rynku. Cena 6000 złr. — Zgłoszenia 
przyjmuje pod 2 6 4 0  Administracya ,.N, 

Reformy 2640 3 4

Pierwszorzędny zakład ubezpieczeń 
poszukuje do zarządu w W ar­
szawie d y r e k t o r a .  Po­
dający się o tę posadę musi być 

Polakiem, znającym tego rodzaju zakres 
czynności. Picrwsz istwo mają panowie, 
którzy pracowali lub pracują na odpo­
wiednich stanowiskach.

Dalej są do obsadzenia trzy posady 
i n s p e k t o r o  w  (;< kwizytorów) 
za miesięczną stałą pensyą od 100 do 
200 rubli i innemi dochodami.

Reflektuje się tylko na inteligen­
tnych panów, pierwszorzędnej siły.

Posady są do objęcia od 1 grudnia  
b. r.

Zgłoszenia z dokładnem podaniem 
dotychczasowej działalności przesyłać: 
o posadę dyrektora pod „Posada dyre- 
tora 5 0 0 0 “, zaś o posadę inspektora 
„Posada inspektora 2 4 0 0 “ poste re­
stante Kraków (za okazaniem kwitu in- 
seratowego). 2691 i 3

Zawiadomienie.
Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić jjj 

vg  P T Publiczność, iż znany od szeregu la t
:  Z A I i j iA D  F R Y Z Y F r t t tK I  J
a pod firmą
A rńnoflTnmnlr d o u n ^ łM  Tlnnninn &
(3

OglosaseLiie licytacyi
dnia JL6 listopada 4903 roku i dni następiijeti.

D y r e R c y a i

Z A K Ł A D U  P O Z Y C Z K C W D G O
NA ZASTAWY T? JCHOME

•MNirt, dawniej M.Eoeniiig, ̂
R yn ek  y ł .  t. 17, ^

odtąd będę prowadził wyłącznie pod moją M 
firmą 2623 3 3 ^

JÓ Z B F  N O W A K .
w  R y n k u  ył. I. 17, 3

Dziękując za dotychczasowe względy (0 
{j P. T. Publiczności, polecam się i nadal. 3  

Z głębrkim  szacunkiem ^
J ó z e f  N o w a k , Rynek 1. 1

W

Poznań- 
, czyk, ko-

Wiktur Zakrzewski
zegarmistrz. Kraków, Karmelicka 14.

Poleca zegarki z pierwszorzędnych fabryk ge­
newskich. — Zegary pendałown i budziki. — 
W  pracowni wykonuje własnoręcznie wszelkie 
naprawy pod gwarancyą. _  Ceny konkuren­

cyjne 2080 18 0

respondent polski i niemiecki, pełniący 
zarazem obowiązki kasyera, pracujący 
obecnie samodzielnie w jednej z wię­
kszych instytucyj fabrycznych w Gali- 
cyi, szuka posady zaraz lnb od 1 sty­
cznia 1904 roku. Zgłoszenia pod 2C75  
przyjmuje Adm. ,,N. Reformy^. 2675 2 3

przy Kasie Oszczędności w Krakowie
podaje do publicznej wiadomości, iż

K O S Z  r  O W N O Ś G I

> ■ .2 ■

Bibułki, liście do wieńców, 
palm y i traw y  zasuszone,

uraz wszelkie przybory 
do KWIATU W poleca

H. KRETSCHMER
R Y N E K , L . 10.

2612 6 12

STANISŁAW PSIIAOTSKI 
E L E K T R O M E C H A N I K
Grodzka I 46, obok kośc>oła sw Piotra

□rządza dzwonki elektryczne.
Za kompletne urządzenie pojedyncze 

12 kor. z gwarancyą roczną. 
Poleca się łaskawym względom P- T. 
i pozostaje z wysokiem poważaniem. 

2349 10 o

Ważne dla każdej Rodziny!!!
K to  c e n i sw e  i sw y ch  ilz iec l z d r o ­

w ie , niech pije

KAWĘ Moislg „SIMNITAS",
która powszechnie uznana jes t i polecana 
przez lekarzy jako najzdrowsza i najpoży­
wniejsza, V, ąilo od 30 centów, jakoteż

KRAJOWA KAWĘ SŁODOWA
sy3tomu ks. K neippa, własnego wyrobu 
z najlepszego krajowego słoda, przewyższa 
jącą swą dobrocią i taniością w szystkie po­
dobne wyroby zagraniczne, ‘/» kilo tylko 

20 centów. — Również polecam

Picrreii uąjwiotszą Palarnje lawy
zwykłej arabskiej we wszystkich gatun­
kach. jak oantos, Jawę, Ceylon, Perłową, 
Mocca i t. d., począwszy od 60 centów za 
*/, kilo. Dziennie cztery razy świeżo palona 

w piecach najnowszej konstrukcyi.
Dziękując P. T. Publiczności za tak  w iel­

ką dotychczas okazywaną mi życzliwość 
przez załapyw anie mych wyrobów, poleca 
się i nadal łaskawej pamięci. 2647 3 5

F a M a  Kaw? Krakowskiej
,SERE.\ITIS‘

Teofila Sypniewskiego
Kraków. Szewska 22.

Józefa Ekerowa
udziela 2592 3 o

lekcyj tańców -5!
przy ul. S to larskie j 13, I. piętro.

D ochód.
.Kupcy, właściciele gospód, kolektanei lote­

ryjni, trafikanci, wogóle wszyscy, co p .iiadają 
jak i in teres i chcą mieć dziennie pobocznego 
dochodu

do 3 0  koron,

w złocie, srebrze i drogich kamieniach 
do dnia 30  czerw ca 1802 r. włącznie, jak również u o ra n i a, 
b ie liz n a  i to w a ry  ło k c io w e, do dnia 31 g-rudnia 1902
włącznie zastawione, a dotąd niewykupione ani prolongowane, stosownie 
do § 22 sta tu tu , zostaną sprzedane najwięcej dającemu w drodze publi­
cznej licyracyi, k tóra odbędzie się dnia 18 listopada 1903 roku 

i dni następnych o godz. 9 1/ 2 przed południem 2596 1 3

pnzy ulicy Szpitalnej pod L. 16.
W zywa się zatem strony interesowane, aby we własnym interesie przed 
terminem licytacyi, to jest do 14 listopada 1903 roku włącznie,

pospieszyły z wykupnem lub prolongowaniem swoich zastawów.

®©©©©©Q«©©©©e©©©0©0©©©©©^©©©©©lt©©©©©0®©©©©©©e©©©0©©0 0 ®,,l®
W  W IE L K IM  W Y B O R Z E  są zawsze na składzie Ornaty, Kapy, Stuły, Bursy, ^  

Tawalnie i t. p. szaty liturgiczne ©
w Pracowni robót kościelnych ■

M A R Y I  K O R  B E L ,  W  K R A K O W I ^ ’ o
Rlac M firycki i. U, 11. piętro. 268/ l 1® j|

Na zamówienia wykonuje sie sztandary i chorągwie gładkie i haftowane. Q
©O©©©©©®©©©©©©©®©©©©®©®®©©©©©!!®©©©©©©©©©*©©©©©©®©©©®®®^

UBRANKA W EŁN IA N E dla dzieci,
K A FTA N IK I TRYKOT, męskie i damskie,
SZALE sznelowe, RĘK A W ICZK I, KAMASZE, POŃCZO 

CHY i SK A R PETK I wełniane. KALOSZE rosyjskie

poleca w wielkim wyborze po cenach naitańszych
2615 3 o

K rak ó w , F lo ry  a n s s a  1. 17-

0
i

Anastazy Froncz,

t
*Ń
ł

Szkoła Tańców
K .  W I T K A Y  i  S Y S A

w Krakowie, Rynek ył. L. 24, vis-ó-vis odwachu.
Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić P. T. interesowanych, że Wykłady 

Nauki Tańca podobnie jak  dawniej rozpoczynamy z dniem 1-go i 15 go każdego m ie­
siąca, cały zaś kurs trw a do maja, Oprócz kursu wstępnego, estetyki, salonowej i 
zwykłych tańców salonowych, wyuczamy na żądanie także tańców scenicznych, solo­
wych i nowszych salonowych jakoto. Pas des Patineurs, W arszawianka, Pas de quarte, 
Boston. W ęgierka, Ohaconne. Krakowiak, Oberek, Imperyał, Gawot, Mi nuet. W alc 
menuetowy, Mignon, Cachucha. Pas d Espague, Arcadien, Pompadour, W achington- 
Post, Czardasz, Bolero, Kozak lub Kołomyjka, Solo-Mazur, Tarantella, Solo-węgierskie, 
Galop z figurami, Y ale z figurami. M alettot, Solo szkockie, Fau jango , Kor węgierski.

W ykłady tańca oraz metoda, zastosowane są do najnowszych wynalazków na 
polu estetyczno-choreograficznym

Dla PP. Studentów cena zniżona. — W pisy przyjmujemy każdego czasu.
Z poważaniem

2386 9 15 K .  W i t k a y  i  S y n .

niech prześlą swój adres pod lit. „O. B . 
poste restan te  B e r n o  (Morawa). 2.91

IB '
5 i

A  g e n t ó w
do sprzedaw ania wydawnictw  ozdobnych, re- 
ligijnycu i popularnych, przeważnie nowych i 
bez konkurencyi, w języku polskim i niemie­

ckim poszukujemy za 
_>row izvą n a j w y i  sza  1 n a g r o d a m i. 
Zgłoszę, ia z podaniem obecnej czynności 

prosimy adresować Z. W. R. 23 poste restan te  
Koeln (w Niemczech). 2402 14 20

w  K r a k o w ie ,  A o te l S a s k i  L . 3,

Df (MY

w płynie. 2322170
^Mosy
22 17 0 I

poleca owój M agazyn w yrobów  jubilerskich, zegarków  genew skich  
z najlepszych fabryk: Schaffhausen, Omega i Billod.es, oraz sreora  
Stołowego prawdziwego do wypraw, srebrs chińskiego najlepsz. gatunku, 

sprzedając po cenach fabrycznych.
Obrączki ślubne i zaręczynowe w największym wj borze.

.. P r z y j m u j e  w s z e l k i e  r e p e r a c y e .  ----- 2602 21 0

A T E N T f
|r " wyjednywa inżynier 2427 83 0

M. Gelbhaus,
przez władzę ani. i zaprzysiężony rzecznik pat 

Wiedbń, VII., dieben.terng, 7 ,
naprzeciw ces król. nrzędu patentowego.

Pierwsza Droguerya
P0D J. WiśniewskiFIRMĄ

w K rak ow ie, Siradom  7,
poleca po przystępnych cenach:

Mydełka toaletowe kraj. i zagraniczne;
Bay-rurti i Esencyę łopianową, świetnie 

działające wody na włosy;
Ekstrakt orzechowy i Sulfidon, jedynie 

prawdziwe do przyciemniania włosów;
Woda P. ot. Cybulskiego, najlepszy śro­

dek Jo pielęgnowania ust;
Pasty ao zbDow Pudry krajowe i za 

gran.czue;
Perfumy francuskie;
Woda kolońska, Saszetki do bielizny;
Środki przeciw wszelkim owadom;
■iseneye i 0 1ejki do fabrytacyi wódek;
A-tykuły gumowe hygiemczne;
Zioła według Ks. Kneipa;
Materyaiy apteczne i wszelkie środki 

do pielęgnowania ciała, wyrobu wła­
snego i zagraniczne. 1858 24 o

Kredyt pieniężny
w każdej wysokości, dla osób każdego stanu, 
na ń'/,°/o rocznie na s iz ry p t  d łu ż n y .  K r e ­
d y t  w e k j.lo w y  dla oficerów, urzędników i 
kupców. Spłata w m a ły  o h ,  dowolnych r a -  
n ao h . ? o z y c z k l  h lp o t e o z n a  konwersye na 
I. i II. miejsce na 3,;ł “/o- — Zlecenia w ję ­
zyku niemieckim zała tw .a spiesznie i dyskre­
tnie das ( ommerc eli« Credit Bureau, Handeisger. 
protoc. Firma, Buaape«t VI.I, Rock Szilardgas- 

se Nr. 17 2627 3 12

FILIA
c. k. uprz. galic. akc3rjnego

w  Krakowie
kupuje i sprzedaje pod najkorzyst­
niejszemu w a r u n k a m i  w s z e l k i e  

p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e ,

wydaje

3 2% i4°|0 Asygnaty kasowe
przyjm uje

w kładk i na  książeczki nich. 
bieżąc., oprocentowując takowe po 

4% , 403 19 22

przyjm uje depozyta w artościo­
we do przechow ania, udziela za­
liczki na papiery wartościowe i 
uskutecznia zlecenia na zakupno 
lub sprzedaż efektów na giełdach 

krajowych i zagranicznych.

N iezb ęd n y  d la  k ażd ego  do 
co d zien n ego  m ycia .

Miękczy wodę, gładzi 
czerwone i popekane y

P
SKŁAD GŁÓW NY:

Laboratoryum „Aeskulap“
L n ó w ,  P a s a ż  K a n s m a i u i a .

2663 2 0

Borason 60 hal., Mydło borasonowe 70 hal.

rece,
jopekane usuwa 

pryszcze i liszaje.

jpiękno&ć biustu
jes t n a  jważniejszym kobiecym powabem, co do którego przy­
roda nie okazuje się zbyt rozrzutną. Banie przyjmą przeto 
z przyjemnością wiadomość, że jest zup łnie niewinny środek 
do zmuszenia przyrody w łagodny sposób, ażeby w tym 
względzie była mniej skąpą. Tym, wytwornemu św iatu pań 
już znanym środkiem , je s t p r a w d z iw y  w s o h o d n i  b a l ­
s a m  V e n u s ,  przez najznakomitszych lekarzy za dobry 
uznany i istotnie posiadający własność, która wpływa na 
rozwój piersi i przywraca je do dawnego s ta n u , wzmacnia 
tk an k i, wystaw anie kości łopatkowych zaciera, nadając 
wogóle formom biustu hardzo piękne zaokrąglenie. Działanie 
jego polega na tern, że u łatw ia i przyspiesza przemianę 
pożywienia w substaneye p lastyczne, które osadzają się w 
okolicy piersi. Baz os,ągnięty skutek pozostaje nadal bez 
żadnych dalszych osobliwych zabiegów.

Przez swe ożywcze działanie p r a w d z i w y  w s o h o d n i  
b a l r a m  V e n u s  odświeża iadto cerę, upiększa rysy tw a­

rzy i odmładza całą istotę ‘Korzystnym jes t dla wszystkich, zarówno dla młodych dziew­
cząt, będących w rozw oju , jak  i dla pań już zupełnie rozwiniętych Wyświadcza dobre 
usługi także chudym, z c ia ia  opadłym mężczyznom W żadnym razie zdrowiu nie szkodzi 
bynajmniej. — Cena w ielkiej flaszni, starczącej na długo, 5 koron, 3 flaszek 12 koron, 
6 tiaszek 20 koron. — W y s/łk a  dyskretna za zaliczką lub też po otrzym an.u należy- 
tości. — Zlecenia posyłać do M e d lc ln a l - D r o g u e r i e  P e tr o Y lo  M lk lo s ,  B n d a p e s t ,  
I V . ,  B e o s l - n t o z a  N r . 2 . 2123 5 o

m \.
Rządowo $ upraw niona

1
pod firmą

K. R ż ą c a  i  C Lm urski ul K rak ow ie
p r z y  u l .  S w .  « e r t r u d y  p o d  N r .  4 ,  2142 7 0

wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak polecone przez toż Tow.
wody mlnep&me sztuczne

odpowiadające składem chemicznym wodom : 8ILIŃ8K1E.J , GIESHDEBLERSKlEJ,
SELTERSKIEJ, VT( ’H Y , MABYENBADZKIE.T, HOMBURG, KISSlNGEN, tudzież 

s p e c y a l n e  l e c z n i c z e
jak : litową, oromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz w o d y  l e c a n ic z e  n o r m a l n e  

z przepisu Prof. .Jaworskieyo.
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie franco.

S z k o h  k r o j u  i s z y c i a
otwiera w 'Krakowie z dniem 1 l i s to p t  .d a  

dyplomowana krawczyni warszawska.
Ulica Stachowskiepo 5, II p. na lewo.

2660 2 6

l / t o  chce zdać egzamin z rach. 
■* kupieckiej, raczy się zgłosić: 
Kalw ary jska 47, I. p ię tro , Pod­

górze. 2523 9 10

i  „BEZBARWNY" t
^  puder na włosy ‘ •

S od ttn izpza, nadaje połysk, konserwuje S  
kolor. S

\ W ISK ID A  R., Kraków, *
Plac Maryacki 2672 2 30 f

Lampki naGroby
cmentapne

nabywać można u 2583 4 6

Janr Ertora
Kraków, Szewska 3. 

Przyjmuje też do nalewania.

Cukiernia
pierwszorzędna, świetnie się rentujHcfl 

d o  s p r z e d a n i a .
Zgłoszenia pod 2636 przyjmuje 

ministracya ,.N. Reformy“. 2636 d *>

Słynne w swiecie jaDłka zimowf
wysyłam natychm iast 5-klg. koszyk piękuPj. 
smacznych jabłek zimowych opłam ie za . 
czką 3 K 50 h, cetnar m etryczny 30 K 
stacya kolej. Zaleszczyki. — Sm> le u  
g o  nietopionego 5-klg. koszyk 14 K, gęsi® *  
lub w o ło w in y  8 K. i .  W u s s b ra u c l i .

4 4l e s z c z y k i . 2639

RODCS
•  przy ulicy Batorego I. 18, parter,

poleca tę znaną z dobroci herbatę, prze­
wyższająca inne, po bardzo niskich cenach 
od 5 0  h. — Sprzedaż częściowa tak  e 
u pp. A. Skorczewski i Polakiewicz, ul 

Floryańska 13. 2578 2 15

Cenniki na żądanie darmo i oplatnie 

• H M N N N M M 9 M H * * *

m
Ron*deaiix.

Wiaściciul winnic St. Emilii 
5 pierwszych krzewów.

Potrzeba agentów dla handlu hur- 
townego. 2474 3 3

WOŁNOMUŁABZE,
czyli t n  j e in n ic e  ló ż  in n s « ń * k i  '

powieść 2508 7 16
w ychodzi w zeszy tach  po 10 ct. =  20 b.

Do nabycia w Krakowie: w agency1 
pism J. Hopcasa i A. Salomonowej y
Maryacki 2 i w kiosku przy ul. D1® 
tlowskiej, jakoteż w księgarniach, u ko1 
porterów i t. d. Zeszyt pierwszy pr*9 

syła na prowincyę bezpłatnie.
R. IAADAU, 

we Lwowie, Czarnieckiego 3.

Po ukończonej nauce modniarstwa 
w Wiedniu — świeżo otwarty

^ e l e n v
2658 poleca p. T. Parnom 2 s 
kapelusze rozmaitych fasonów, dzie­
cięce, żaiobue gotowe i na zamó­
wienie. Przyjmuje się kapelusze do 

ubierania i przerabiania.
Feny niskie.

Ulica Grodzka Nr 39 p ię tro I.
pizy m agazyn ie  sukien dam- 
B K ic h  p. A ntoniny Niżyńskiej.j

lO O O l
W języku polskim i niemiecki
w 2 miesiącacn pod gwarancyą  

przygotowuję do

państwowej, kupieckiej, ogolnej 
(pojedynczej i podwuj. Duchal- 
teryi). Udzielam również nauki 
języka niemieckiego, korespon- 
deneyi handl., Kaligrafii, steno­
g ra fii i języków nowożytnych 
w kursach gremialnych i odrę­
bnych w biurze wzorowem dla 
ćwiczeń pod kierunkiem egza­
minowanego rut. rachmistrza.

K rakuw , 2490 3 o 
u l. D ie tlo w sk a  68, II p ię tro .

D la Pan nauka oddzichiie.

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

J. IHNATOWICZ
Powietrze lasów iglastych w pokoju

otrzymuje się przez rozpylanie 
K a d z i d ł a  s o s n o w e g o .  Prócz 
miłego leśnego zapachu, posiada 
nieocenione własności hygieni- 
czne. Oczyszcza i odświeża po­
wietrze mieszkań w tak  wyso­
kim stopniu, że jest powszechnie 
zalecane przez pp. lekaizy do 
oddychania, osobom cierpiącym 
na choroby piersiowe. Flakon 
K. 1'20, rozpylacze od 60 hal. 
do 14 K.

Kadzidło kościelne najprzedniejsze
w paczkach po ...........................

Kadzidło królewskie składające się 
z kwiatów, ży wic i balsamów 
wydzielających przyjem ną w >ń, 
pakieciki po 8 i 16 hal., pudeł­
ko 50 hal.

Kadzidło sułtańskie płynne, polewa 
się na rozżarzoną blachę, wy­
tw arza nadzwyczaj

l*OI„ KOA
kor.

2543 3 5

1-

kor.

1 -

zrównanym środkiem do odświe­
żania powietrza w mieszkaniach 
i zapobiega rozwijaniu się cho­
rób zakaźnych, flakon po 50 h. i l '- "  

Kadzidło w papierkach przez ogrza 
nie otrzymuje się bardzo przy­
jemny zapach, pakiccik zawie­
rający t u z i n .................................. —'21

Kaazinło indyjskie w tasiemkach wy­
dziela bardzo przyjemny, długo­
trw ały i poszukiwany zapach,
p u d e łk o ...........................................

Kadzidło salonowe używa się zapo- 
mocą rozpylacza, daje bardzo 
przyjem ną i zdrową woń, od­
świeża i oczyszcza powietrze, 
flakon po 60 h. i . . . . .

Trociczki czerwone i czarne przy 
paleniu wydzielają przyjemną 
woń, paczki po 4, 8, 10 i 20 h., 
pudełko po 30, 50, 60 h. i . • 

Trociczki desinfekcyjne radykalnie 
oczyszczają powie i.rze tak  w mie­
szkaniach jak  i w korytarzach, 
pudełko

1-20

1-

przyjemny
zapach, f la k o n ik .............................—-50

Kaozidło antymiazmaiyczne jest nie-

W Krakowie. Sukiennice L. 2 0 ; wc Lwowie w skirparh 
własnych przy ul. Sykstuskie j L 25 i ul. Halickiej L. ’ 

w  Przemyślu, ul. Franciszkańska 23.

Z Drakami Literackie* (prawiteir pod firmą Nowa Drukarnia Jagiellońska) i, Krakowie, ul. jagiellońska 10. Rhądca Drukami L K. Góro*


